AEC 


z k ŚR 
ARR: I 
> į są 
Opl uiszężena rycz. 2 
$ " e. lew n k* 8 
A U (8 $ < m, 
p A N a p wę” 


ŚLAŃSKI 


Cena egz. IS gr 


Jedyne pismo poranne na Pomorzu, poświęcone sprawom Sta..u Sredniego. 


Redakcja i administracja w Grudziądzu. ut. Micfie viczą 3. 


Tełefo1 30. — 


Teleton redatcii w noc» mr. SH t 8I2. — 


Reprezentacia Gońca Nadwiślańskiego w Toruniu: UI, Sw, Ducha nr. 13. Telefon 56. 


GRUDZIĄDZ — TORUN, piątek, dnia 27 kwietnia 1928 r. 


Nr. 98, 


Ńonto czelowe P. K. 0. Poznań nr. 207744 


| Rokav. 


Banda morderców 


Sensacyjny proces „Czarnej 
Reichswehry* rzucił snop jaskra- 
wego światła na życie i moralność 
powojennych Niemiec. Zeznania 
świadków i oskarżonych ujawniły 
calą ohydę duszy pruskiej, zdemo- 
ralizowańej najpierw regime cesar- 
skiem, następnie wojną, klęską i 
żądzą odwetu, żądzą krwi. 

Rozstrzeliwano pokryjomu. set- 
ki obywateli, których w większości 
wypadków jedyną winą było to, że 
mieli inne przekonanie polityczne 
od kierowników Reichswehry. In- 
nych — a liczba. ich również idzie 
w.setki — mordowano podstępnie, 
skrytobójczo, przy pomocy grana- 
tów i bomb. -I wszystko to działo 
się z rozkazu i nakazu władz naj- 
wyższych Reichswchry. : 

Zeznania wielu świadków i-o- 
skarżonych w procesie „Czarnej 
Reichswehry“ stanowia ieden wial- 
ki akt oskarżenia nietylko przeciw- 
ko wielu ówczesnym i obecnym 
kierownikom Reichswehry, ale tak- 
że przeciwko niejednemu niemiec- 
kiemu mężowi stanu, Szukać ich 
należy przedewszystkiem w szere- 
gach prawicy, jednakże niejednego 
winnego znalazłoby się wśród so- 
cjalistów niemieckich, którzy w 
tych latach brali wybitny udział w 
rządach Rzeszy i Prus. 

„ Ten fakt też tłumaczy. dlaczego 
tak długo tajono zbrodnie Reichs- 
wehry i dlaczego tę sprawę i dziś 
wedle możności się tuszuje. Cho- 
dzi o to, by świat się nie dowiedzial 
całej prawdy, nagiej a przerażają- 
cej, prawdy, że wśród osób, zajmu- 
jących wpływowe i często najwy- 
bitniejsze stanowiska w Niem- 
czech, znajdują się ludzie, na któ- 
rych ciąży krew skrytobójczo i ma- 
sowo pomordowanych przeciwni- 
ków politycznych lub z innych 
wzylędów im niewygodnych. 

Ąż strach pomyśleć, coby się 
działo w Europie, gdyby Niemcy 


, były odniosły zwycięstwo wielkiej 


wojny i gdyby wskutek tego Świat 
wydany został na łup upojonej 
zwycięstwem, a ciągle jeszcze żą- 
dnej krwi soldateski niemieckiej. 
Kto bowiem jest zdolen do zarzą- 
dzania i wykonywania masowych 
mordów  skrytobójczych w wla- 


spym kraju, ten chyba nawet sta- 


rożytnych hunnów przeszedlby. w 
okrucieństwie na obcej, zdobyte] zie. 
mi. Po wojnie zmienił się w Niem- 
czech ustrój. zmieniła, się forma 
rządów, częściowo zmienili się lu- 
dzie, lecz duch pozostał ten sam. 
Potomkowie teutonów i krzyżąków 
duszy swej, zachłannej, mściwej i 
krwiożerczej, odmienić nie chcą 
czy nie moga. . 

Świat powinien o tem pamiętać! 

J. Gierski. - 
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Obrady Komisji budżetowej. 


Budżet Min. Przemysłu i Handlu został przyjęty w brzmieniu rządowem. 
Dziś rozpatrzenie budżetu Min. iomunikacji. 


Warszawa, 25. 4. (PAT) 


Na| M. in. toczyła się dyskusja nad re- 


dzisiejszem popołudniowem posie- | formą rolną, w końcu której poseł 


dzeniu 


komisja budżetowa w dal- | Dąbski (str. chłopskie) 
szym ciągu obradowała nad budże-|że pierwszą 
tem Ministerstwa Reform Rolnych. zmiana reformy rolnej, 


zaznaczył, 
koniecznością jest 
zniesienie 


Z posiedzenia Rady Ministrów. 


Warszawa, 25. 4. (PAT.) Dnia 
25 bm, odbyło się w godzinach po- 
ołudniowych posiedzenie Rady 
finistrów pod przewodnictwem 
wice-premjera Bartla. Rada Mi- 
nistrów uchwaliła m. in. tekst roz- 


Warszawa, 25. 4. (PAT.) Sej- 
mowa komisja skarbowa ukonsty- 
tuowałe się w sposób następujący: 
Przewodniczącym został ` poseł 
Krzyżanowski (B. B.), zastępca 
poseł Kiernik (Piast). Poseł Krzy- 


porządzenia Rady Ministrów © 
zmianie granie powiatów. koźmiń- 
skiego i gostyńskiego w Wojewódz- 
twie poznańskiem. Pozatem Rada 
Ministrów załatwiła szereg spraw 
personalnych. 


Ukonstytuowanie się sejmowej 
Komisji skarbowej. ; 


żanowski w krótkich słowach zre- 
ferował zadanie komisji. Przede. 
wszystkiem komisja uchwali usta- 
wy podatkowe, gdyż od przepro: 
wadzenia tych ustaw zależne jest 
podniesienie pensji urzędniczych. 


Dalsze trzęsienia ziemi w Grecji 


W Koryncie runęła reszta domów. — Straszny obraz nędzy 
i rozpaczy, — Ludność w panice opuszcza miasta. — Qibrzy- 


Londyn, 25. 4. (PAT.) We- 
dług otrzymanych tu dalszych wia- 
domości o katastrofie trzęsienia 
ziemi w Grecji, nocy wczorajszej i 
dzisiejszej rano nastąpiły zarówno 
w Koryncie, jak i Atenach dalsze 
wstrząsy, W  IKorvncie runęła 
reszta domów, które ocalały w ka, 
tastrofie poprzedniego dnia. 
Najsilniejsze w skutkach było 
trzesienie, które wydarzyło się w 
niedziele ubiegłą, Zniszczeniu ule- 
gło wiele zabytków starożytnych 
w Koryncie, 

Rząd grecki wysłał 
dotkniętych katastrofą 
środki żywnościowe, ą 
W dniu wczorajszym odwiedzi- 
ła Korynt żona posła Brytviskiego 
w Atenach lady Lorine, 
Ateny, 25. 4. (PAT) Dziś o 
godz, 2,25 w nocy nastąpiły w Ko- 
ryncie nowe silne wstrząsy, w €za- 
sie których uległy zburzeniu wszy- 
stkie pozostałe w mieście domy. 


do miejse 
znaczne 


rajszych zawodach 'o nagrodę ko- 
mitetu 
wicz na „Markizie* zajął V miej- 
see. W championadzie konia I.sze 


mie szkody. 


Wczoraj padał silny deszcz. a noe 
była ciemna. Wśród ludności wy- 
buchła z tego powodu panika, Mia- 
sto nie było oświetlone, gdyż 
elektrownia miejska uległa zni- 
szczeniu przy pierwszem trzęsie- 
niu ziemi, Ponowne trzęsienia zie- 
mi poprzedziły głuche grzmoty i 
rozszalała sie burza gradowa, 

Ateny, 25. 4. (PAT.) Pogło. 
ski, jakoby © zniknieciu Syros na 
morzu Egejskiem, ekazały się nie- 
prawdziwe. -Z Koryntu donoszą, 
że podczas trzesienia ziemi wiele 
pomników i zabytków sztuki zoSta- 
ło zniszezonvch, Obliczenia  szko- 
dy, wyrządzone trzesieniem ziemi, 
wynoszą około 600 miljonów dra- 
chni. Ludność tłumnie opuszcza 
Korynt, osiedlajne sie w Atenach 
lub innych miastach Grecji. Mia- 
sto Arges miało ulec zupełnemn 
zniszczeniu, Ministrowie greccy, 
którzy wyiechałi do Koryntu, po- 
wrócili już do Aten, 


Nasi ieźdźcy w Nicei. 


Nicea, 25. 4. (PAT.) We wczo- |miejsce przypadło Śzwajcarji, Mjr. 


Dobrzański na „Margrabiu* zdsbył 


konkursów, rtm. Królikie-| IV miejsce, zaś por. Zgoralski na 


„Ładnej* X miejsce. 


ograniczeń i kontyngentu. Mówca 
wnosi szereg poprawek na ogólną 
sumę 9 miljonów. 

Warszawa, 25. 4. (PAT.) Po re- 
feracie sprawozdawcy z Min. 
Przemysłu i Handlu, posła Żarań- 
skiego, komisja budżetowa prze- 
prowadziła głosowanie nad tym 
budżetem, przyczem budżet został 
przyjęty w brzmieniu rządowem 
z wnioskiem przedstawionym przez 
referenta. 
Warszawa, 25, 4. 
misja budżetowa 


(PAT) Ko- 
jutro przystąpi 
dọ rozpatrzenia budżetu Min. Ko- 
munikacji, 

BUDEP SWIA JESTE EER 


Posiedzenie 22 Komisji sej- 
mowych. 


Warszawa, 25, 4. (PAT.) Dziś 
w gmachu Sejmu odbyło się posie- 
dzenie konstytuujące 22 * komisji 
sejmowych. 


Briand poprawia się. 


Paryż, 25. 4. (PAT, Dziś 
stwierdzono lekką poprawę w sta- 
nie zdrowia Brianda, który spędził 
noc spokojnie, 


Gen. Wrangel zmarł. 


. Bruksela, 25. 4. (PAT) Zmarł 
tu generał Wrangel. 


Śmierć zamiast pobicia 
rekordu światowego. 


Dayton Abeach, 25. 4. (P, 
A.T.) Lochhart, amerykański spor- 
towiec autemobilowy. zabił się tu, 
dokonując próby pobicia rekordu 
światowego szybkości. Ipchhart 
zrobił już trzy okrążeńia i zbliżał 
się poraz czwarty do trybuny, gdy 
nagle samochód natrafil, zdaje się, 
na podwyższony grunt, obrócił się 
kilka razy w miejseu, podskIczył 
w powietrzu, wywracając kilka ko. 
ziołków i runął na ziemie. ; 
Lochhart padł na twirz, pono- 
sząe śmierć na miejscu, >- 

W chwili katastrofy Lochhart 
osiągnął Szybkość 200 mi! na go- 
dzinę. 


Smierć lotnika. 


Nowy Jork, 20. 4. (PAT.) Lot- 
nik Beunett, który zdążał z pomocą 
samolotowi „Bremen“ po przyby- 
ciu do Murray Bey'a zapadł na 
zapalenie płuc i -zmaril 
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i Kohopiński 
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„Bremen“, 


Str. 2 
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Polsko-niemieckie rokowania handlowe |Nadkomisarz policji w Bielska 


Sprawozdanie min. Twardowskiego o przebiegu rozmów z r min" 
Hermesem. 


Warszawa, 25, 4. (PAT.) W dniu 
dzisiejszym p. min, Twardowski 
złożył Rządowi sprawozdanie z 
rozmiarów swych prowadzonych w 
Wiedniu z pełnomocnikiem Nic- 
miec do rokowań handlowych z 
min.- Hermesem. 

Po wysłuchaniu 


tego sprawo- 


zdania w łonie gabinetu, ustalono 
pogląd Rządu polskiego na dalszy 
bieg rokowań handlowych polsko- 
niemieckich. 
dalszych „prac komisji, postanowio- 
no zwrócić się do „rządu niemieckie- 
go o pewne wyjaśnienia w związku 
z rozmowami wiedeńskiemi, 


Lotnicy niemieccy nie polecą 


w dalszą drogę na samolocie „Bremen“. 


Murray Bey, 25. 4, (PAT) Otrzy- 
mano tu od lotników niemieckich z 
Greenley Island wiadomość, że po. 
stanowili oni nie podejmować lotu 
do Murray Bey'a na samolocie 
wobec niepomyślnych 
warunków dla wzniesienia się w 
powietrze. Według wiadomości 
tych, lotnicy opuszczą Greenley 
Island na samolocie ratowniczym. 
PESZEK TYPE AOSE EEE TOI ER 


Załobne posiedzenie 


syndyKatu dziennikarzy Kra- 
Kowskich 


ku uczezeniu zasług Ś. p. redaktora 
Konopińskiego. 


Kraków, 25. 4. (PAT.) Z powo. 
du śmierci naczelnego redaktora 
„Nowej Reformy“. ś. p. Konopiń- 
skiego, wydział Syndykatu Dzien- 
nikarzy krakowskich odbył wczo- 
raj żałobne posiedzenie, na którem 
prezes Syndykatu Dziennikarzy dr. 
Bopre podniósł nieocenione zaslu- 
gi dla dziennikarstwa polskiego, 
jakie położył w pracy swojej ś. p. 
jako długoletni czło- 
nek i założyciel Syndykatu Dzien- 
nikarzy oraz pierwszy jego członek 
honorowy. 


. mni 


Prezydium zarządu sędziów 
i prokuratorów 


na audjencji u p. Prezydenta 
Rzeczypospolitej, 


Warszawa, 25, 4. (PAT) Dziś, 
w środę, dnia 25 bm., o godz. 11,30 
p. min, sprawiedliwości Meyszto- 
wicz przedstawił na audencji p. 
Prezydentowi Rzplitej prezydjum 
nowoobranego zarządu głównego 
zrzeszenia sędziów i prokuratorów 
Rzplitej Polskiej. - 


| 
Lekarz obłąkanych, 
| 


230 (Ciąg dalszy.) 
l znowu kubek zaczął z rąk do rąk 
przechodzić. 

Po skończonych próbach i załat- 
wieniu kupna, SOM Merten 0- 
dezwał się: 

— Prosiłbym cię, panie dostóńwco, 
abyś nas zechciał zapoznać z dobrym, 
a niedrogim koniakiem. 
koniaku? 


— (o nam po — wy- 
krzyknął Laurent. 

— To na mój własny rachunek -- 
odrzekł marynarz. — Ma pan koniak? 

I jaki jeszcze! trzyletni, w dosko- 
nałym gatunku, i mogę go nawet cd- 
stąpić pó niższej cenie... 

— Zobaczymy zatem ten koniak... 

Kilka baryłek zostało otworzonych. 

Klaudjusz zaczął teraz działać na 
swoją rękę. Pierwszy umaczał usta 
w napoju i podawał go Laurentowi, 
jako prawdziwy 


który smakował 


"zanwca i wydał swoje zdanie. A ma- 


rynarz, doświadczony pijak, wiedział 
dobrze co robi. 

Po wypiciu kilku gatunków roz- 
maitych win. nie bardziei nie nde- 


tu z Detroit. Mo- 
dotychczas 


który przybył 
ment odlotu nie jest 
ustalony. 


Dążąc do ułatwienia 


zawieszony w urzędowaniu 
na wniosek komisji nadzwyczajnej. 


Przewodniczący komisji nadzwy- 
czajnej, p. Dębski, dyrektor departa- 
mentu Najw. Izby Kontroli Państwa, 
na zasadzie przeprowadzonych przez 
delegatów komisji nadzwyczajnej do- 
chodzeń wobec stwierdzonych nadu- 
żyć, zawiesił w urzędowaniu nadkomi- 
sarza policji państwowej w Bielsku, 
Kazimierza łmkaszkiewicza. Jedno- 
cześnie komisja nadzwyczajna w dniu 
wczorajszym uchwaliła wdrożyć prze- 
ciwko Łukaszkiewiezowi śledztwo są- 
dowe z § 101 (nadużycia władzy) i 104 | 
(łapówki) ust. karnej 
Śledztwo prowadzi 


kręgowego w Katowicach, Witold Tro- 
janowski. 


Olbrzymi huk podziemny 


zbudził mieszkańców z głębokiego snu. 


Wśtrząsające opowiadanie naocznego świadka trzęsienia ziemi. 


Ateny, 25. 4. Dzienniki podają 09- 
powiadanie jednego z ocalałych z No- 
wego Koryntn, ilustrującego całą gro- 
zę początków straszliwej katastrofy. 

„Olbrzymi huk podobny do grzmotu 
podziemnego — brzmi opowiadanie — 
zbudził nas z głębokiego snu. Jedne- 
cześnie zaczęły chwiać się ściany do- 
mu, wypadać szyby i wśród huku ©- 
padajacych gzymsów zarysowały się 
sufity. W koszulach schroniliśmy się 
na razie pod masywną bramę łukową. 
Zaledwie jednak znaleźliśmy się tam, 
brama zaczęła się kołyśać. Rzuciliśmy 
się do ucieczki poza miasto, Po drodze 
widzieliśmy już obraz niesłychanego 
spustoszenia. Wieże kościołów zawa- 
lały się z łoskotem, Zapadały się ho- 
tele. Droga na każdym kroku zagro- 
dzena była belkami, cegłami i kamie- 
niami. Co więcej, w kilku miejscach 
miasta wybuchły gwałtowne pożary, 
niewatpliwie spowodowane peknie- 
ciem rur gazowych. Zewsząd słyszeli 
śmy rozpaczliwe wołania © pomoc ran- 
nych į umierających, przygniecionych 
belkami i gruzami murów. Niestety, 
jednak nie było można myśleć o przyj- 
ściu z pomocą. Trzeba było ratować 
własne życie, £ 


Dworzec Nowego Koryntu już wte- 
dy wyglądał jak rumowisko. W por- 
cie kotłujące się tale morskie rzucały 
statki jeden-przeciw drugiemu, doko- 
nywujące katastrofalnych uszkodzeń i 
nieraz powdując natychmiastowe uto- 
niecie“ 


Ostatnie wiadomości z Koryntu nie 
pczwalają jeszcze na zarysowanie do- 
kładnego obrazu wyników katastrofy. 
Wiadomo, że jest ona olbrzymia. Całe 
stare miasto Koryntu ze szczątkami 
świątyń starogreckich zostało doszczę= 
tnie zrujnowane. W miejscowości ką- 
pielowej, Lutrakien, wszystkie wielkie 
hotele legły w gruzach. W tej jednej 
miejscowości ilość zabitych ©bliczana 
jest dotychczas na 65 osób. 


Ostatnia depesza z zapadającego sie 
w gruzach Nowego Koryntu brzmiała: 
„Pomocy, pomocy, wszystko straco- 
ne*, Depesze te wysłał telegrafista, 
którego zaraz potem pogrzebały mury 
urzędu telegraficznego, 


Podczas zapadania się koszar wie- 
lu żołnierzy zostało zabitych, ponieważ 
w chwili trzesienia ziemi koszary były 
zajęte przez wojsko. 


- Fala wstrząsów podziemnych 


ogarnęła środkowe Włochy. 


Ateny, 25. 4. Wiadomości, nadcho- 
dzące -z Peloponezu brzmią rozpacz- 
liwie. Liczba zabityeh į rannych pod- 
czas katastrofalnego trzęsienia zie- 
mi w Koryncie dosięga kilkuset osób. 
Z pośród 800% domów w Koryncie 7 500 
reneło w gruzy, Pozostałe 500 domów 
zarysowało się i pochyliło. Zachodzi 
cbawa, iż runą one każdej chwili. Mi- 


rza do PADA jak wypicie sikobólo Tsy. 
chociażby w niewielkiej dozie. 

Dobili nareszcie targu po umyśl- 
nem marnudzeniu marynarza. 

Dostawca niezmiernie zadowolo- 
ny, ofiarował gościom po szklance 
madery, którą przyjęli bez żadnej ce- 
remonji. 

Wychodząc z piwnie, Laurent ma- 
chinalnie przyłożył rękę do czoła. 
Zmiana powietrza działała, poczuł. że 
mu cięży coś w głowie. 

Ba! — powiedział sobie — to 
dlatego, że jestem naczezo... przejdzie 
to po śniadaniu. 

— Czerwony już, jak kogut — po- 
myślał Klaudjusz. — Dobrze idzie! 
Pamietaj pan, że to ja płacę za ab- 
synt — dodał wchodząc do restauracji. 

Laurent wszedł za nim, a przez 
miłość własną nie śmiał nie dotrzy- 
mywać placn. 

W restaracji nakryte już było do 
śniadania. | 

— Jakie wina panowie pić będą? — 
zapytał chłopak posługujący. 

— Deaune odpowiedział Lau- 
rent. 

— Butelkę? 

— Dwie butelki.. na początek... 

Podano moeno korzenna potrawę z 


| 


nistrowie greccy, którzy zwiedzili te- 
ren nawiedzicny klęską, potwierdza- 
ja w całej rozciągłości doniesienia 0 
strasznem spustoszeniu. 

Straty obliczają na 15 miljonów d0- 
larów, nie licząc bezcennych zabytków 
archeolcgicznych, które również 
znacznej mierze uległy zniszczeniu. 

Kilkadziesiąt wsi, pełożonych w 0- 


w 


Ostatnia kropla wina zrosiła 
ostatni kąsek. W niesiono drugą po- 


ryby. 


trawę. Chłopak powtórnie zapytał, 
jakie ma podać wino. 

— To samo — odpowiedział Klau- 
djusz, dwie butelki. 

Laurent dodał: 

— Przy rakach pódasz Sn: 

— Także dwie butelki? 


„— Dwie. 
— Sapritesrne'a! — pomyślał chło- 
pak; odchodząc — to ci lby mocne 


mają! Wielkie będzie szczęście, jeże- 
li pod stól nie runą! 

Powiedzmy -w krótkości, że napo- 
je znikały, jak zaczarowane. Klau- 
djusz przymrużał oczy, kiwał głową, 
bajdurzył jak ślepa sroka, a chwila- 
mi udawał, że belkocze językiem. 

Laurent, któremu myśli się już 
plątały. dał się wziać na te pozory 
i uznał za stosowne zdemaskować 
swoje zamiary. 

I cóż marynarzu, naprawdę po-. 
doba ei się u nas? — rozpoczął... 

Klaudjusz zaśmiał się głośno i od- 
powiedział: 

— Ha! ha! czy mi się podoba?.. 
Do pioruna!.. kochany ojezulku, bar- 
dzoby potrzeba być wymagającym, a- 
żeby sie nie podobało! Dobre miesz- 


austrjackiej. , 
delegat komisji 
nadzwyczajnej, podprokurator sądu o0- 
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kclicy Koryntu i kanału Istmijskie- 
go, leży w gruzach, 


Miesta Kalamaki i Lutraki prze- 
stały istnieć. 
Korespondent „United Press“ o- 


trzymał wiadomość, iż trzęsienie zie- 
mi objęło również morze Egejskie, na 
którem znikła z powierzchni pewna 
mniejsza wyspa. 
Również na wyspie Kefalon odczu- 
to silne wstrząsy podziemne. Miasto 
Argostolion zostało doszczętnie znj- 
szezone. ` 
Na telegraficzne wezwanie posła 
brytyjskiego w Atenach dowódziwo 
angielskiej floty śródziemnomorskiej 
i Jo z Malty do Koryntu torpe- 
rk okręty sanitarne. Wyruszył 
uwaiież parowiec z żywnością. 


W środkowych Włoszech, 


Paryż, 25. 4. Z Medjolanu dono- 
szą: W południowej Toskanji i w Fog- 
gia odezuto wczoraj Silne trzęsienie 
ziemi, które wywołało panikę wśród 
ludności. W miastach Monte Amaisa 
i Castelnuovo raz w Okolicy runęło 
wiele domów. Mieszkańcy Castelnuo- 
vo spędzili całą noe pod gołem niebem. 
Szereg wsi w środkowych Włoszech 
zostało zniszczonych. 


Alarmujące wieści z Bułgarji. 
Sofja, 25. 4. Z południowej But- 
garji, w której kilka miast i wiele wsi 
zostało zniszczonych przez trzęsienie 
ziemi, nadchodzą alarmujące wiado- 
mości. 
W całej okolicy bezdomna ludność, 
koczująca pod gołem niebem, cierpi 
dotkliwie z powdu niepegody. Chłody 
wzrastają i deszcze są nieustanne, tak, 
że istnieje cbawa wybuchu chorób e- 
pidemicznych. 
Profesorowie uniwersytetu sofij- 
skiego Bakaloff i Bonczew, którzy do- 
konali objazdu okolic, nawiedzonych 
przez trzęsienie ziemi, oświddczyli, że 
utworzyła się pod Filipopolem nowa, 
wielka rozpadlina, w której występu- 
ją formacje dyluwjalne. 
W pobliżu wsi Czechnegnirowo na 
prawym brzegu Marycy, między Fili- 
pepolem, a miejscowością Papazly u- 
tworzyło się nagle jezioro długości 120 
mtr. szerokości 80 mtr, Głębokość je- 
ziora dochodzi de 40 cm. W miejsco- 
wości klimatycznej Mertithlery źródła 
lecznicze wyschły zupełnie. 
| wewn ÓW carów 


Oddział policii w Katastrofie 
samochodowej. 


Berlin, 25, 4. (PAT.) Dziś w po- 
łudnie jadacy samochód z oddzia- 
łem policji, złożony z 10 poliejan- 
Mianowicie s samochód wpadł na la 
tarnię, przyczem wszyscy policjan- 
ci, znajdujący się w samochodzie, 
odnieśli lekkie rany, dwuch zaś po- 
niosło poważniejsze obrażenia. 


kanie, dobry stół, dobra pensja, do- 
brzy ludzie.. i cały dzień na czółnie 
oto właśnie, co mi się podoba! Cheiałl- 
bym wiecznie pozotsawać w takiem 
więzieniu! Daję na to słowo honoru! 

—To „prawda — odrzekł znacząco 
Laurent — że sa więzienia daleko 
przyjemniejsze, a ty to możesz ocenić, 
bo jak powiadają, najadłeś się dosyć 
wściekłego mięsa... 


— Ach! ta.. najadłem się go aż 
zanadto — mruknął z westchnieniem 


Klaudjusz — bywałem na wozie i pod 
wozem, miewałem dnie pochmurne i 
czasy nędzy w mojem życiu! Gdyby 
panu przyszło opowiadać to wszyst- 
ko mie skończyłbym do jutra. 

— Opowiedz mi jednakże — rzekł 
intendent, nalewając ponownie szkłan 
kę Klaudjnszowi. 


tów, uległ przykremu wypadkowi. 


— Przedewszystkiem muszę zatem _ 


powiedzieć, 
wiszem... 

— Nie może AEN 

— Gdy nie większy byłem od bu- 
ta, już wart byłóm djabła.. Ojciec, 
któremu płatałem tysiączne figle, dał 
mi wreszcie pewnćgo poranka nogą 
Za 


że byłem strasznym ur- 


w plecy i wyrzucił za drzwi... 
pańskie zdrowie... 
— Za twoje.» 


& 
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Komuniści nakazują akcję terroru | Już w starożytności znano potęgę 
na naszych Kresach wschodnich. 
Przychwycenie tajnego okólnika „Komitetu czynu”. 


Onegdaj przychwycono tajny okól- 
nik, wysłany na teren pogranicza pol- 
skiego do t. zw. „komitefnu czynu”, tj. 
sowieckiej organizacji dywersanekiej. 

Okólnik został wysłany z Mińska, 
gdzie znajduje się centrala komitetu. 
Okólnik poleca propagandę j organi- 
żację akcji terrorystycznej na tere- 
nie całego pogranicza polskiego. 

Akcja komitetu czynu ma się wy- 
rażać w t. zw. dywersji personalnej, 
t. j. w zamachach na życie ludzi, któ- 
rzy uważani są za najgroźniejszych 
konfidentów i wywiadowców policji, 
kierowników wywiadu policyjnego i t. 
d Jako najlepszy środek centrala 

podpalanie dworów, które są 
ogniskami, zwalczającemi komunizm 


i ruch białoruski podległy wpływom 
komunistycznym. Okólnik . zaleca 
werbowanie sobie konfidentów z osób, 
zatrudnionych we dworach,- którzy 
znają dokładnie i domowników dworu 
jak i rozkład zabudowań dworskich 
Takich właśnie ludzi polecają używać 
do podpalania dworów, by na nikogo 
z zewnątrz nie padło podejrzenie. Je- 
żeliby-się to nie udało, należy po kil- 
kakrotnem ostrzeżeniu wykonać na- 
pad zbrojny. 

W końeu okólnik poleca składanie 
tajnych raportów o nastroju ludno- 
ści, o stanie liczebnym K.O.P. i poli- 
cji oraz wojska, stacjonowanych na 
pograniczu, 


Walka z nadużyciami. 


Naczelnik urzędu skarbowego 
bieranie 


Komisja nadzwyczajną do walki z 
nadużyciami, naruszającemi interesy 
państwa, wczoraj uchwaliła wszcząć 
śledztwo sądowe przeciwko Bolesławo- 
wi Gawrysiowi, naczelnikowi urzędu 
skarbowego w Kolnie z art. 578, 657 i 
667 k. k. 

Wobec wszczęcia przeciwko B. Ga- 
wrysiowi śledztwa, przewodniczący ko- 
misji nadzwyczajnej inż. M. Dębski, 
dyr. dep. najwyższej izby kontroli, 
zawiesił liawrysią w urzędowaniu. — 
Śledztwo w tej sprawie prowadzić bę- 
dzie p. o. sędziego śledczego p. Janusz 
'Toczyński, delegat komisji nadzwy- 
'czajnej. 

Artykuly powyższe kodeksu kar- 
nego ścigają nadużycia, 


oskarżony © wymuszanie i po- 


łapówek. 
na użyciu przez urzędnika swego sta- 
nowiska służbowego świadomie na 


szkodę mienia, powierzonego mu z iy- 
tulu służby (578), pobieranie i wy- 
muszanie łapówek przy wykonywaniu 
czynności służbowych (657) oraz spo- 
rządzanie dokumentów nieprawdzi- 
wych i umieszczanie świadomie fał- 
szywych wiadomości w księgach, za- 
pisach itp. (667). Najcięższy wymiar 
kary, przewidziany dla winnych tych 
nadużyć — 6 lat więzienia. 

Uporczywa walka” z nadużyciami 
daje konkretne rezultaty: jednostki 
występne wyrzucane są pozą nawias 
licznej rzeszy uczciwych urzędników 
państwowych 


polegające 
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Kto wynal 


azł zapałki. 


Jak zdobywali ogień nasi przodtiowie. 


Nie mało trudu trzeba było ponieść 
aby zdobyć ogień. Zanim poznano che- 
miczne procesy, które doprowadziły 
do wynalezienia zapałki, jedyną dro- 
gą do otrzymania ognia było tarcie. 

Nasi pradziadowić używali do roz- 
riecenia ognia krzesiwa i hubki. Nie- 
małej trzeba bylo jednakowoż: wpra: 
wy i cierpliwości, aby tyle nakrzesać 
ody iżby hubka się od niej zapa- 
ila. ~ j 

Dalszym krokiem na pola upto- 
szezenia tej manipulacji był pistolet 
krzemienny, wyrzucający łatwo iskry, 
bardżo onbi używany w Anglji. Ten 
pistolet jest jakby poprzednikiem na- 
szej dzisiejszej zapalniczki do papie- 
rosów, który, na początku XIX wie- 
kn należał do największych wynalaz- 
ków zėtej dziedziny. N 

Dópiero w r. 1807. francuz Mollet 
wynalazł zapalniczkę. 

, Mollet przyrządził szklaną rurkę z 
przylegającym szczelnie tłokiem. Na 
spodzie tej rurki znajdował się ka- 
wałek zasuszonej gąbki, przepojony 
azotanem sodu. Jeżeli będziemy sil- 
nie powietrze przy pomocy tłoka zzę- 
szczać, wówczas gąbka się zapali. 

" Były jeszcze inne liczne sposoby 
wywoływania ognia dosyć pomysło- 
we. żanim wynaleziono zapałkę, Pra- 
wdziwa rewolucja na tem polu datu- 
je się w roku 1828. Żył wówczas w 
Angliji drogerzysta nazwiskiem Jan 
Wałker. Przy. wykonywaniu swoje- 
go zawodu, wpadł on na pomysł spo- 
rządzenia pierwszej zapałki. Czynil 
on to w ten sposób, iż końce drewie- 
nek, albo skrawki tektury zanurzał w 
roztwór siarki, chloranu sody i gumy. 
Jeżeli się taką zapałkę przeciągnęło 
między dwoma kawałkami t. zw. „głas- 
papieru*, wówczas, wybuchał płomień. 
Nieco później do tej mieszaniny do- 
dano białego fosforu. przez co zapał- 
ki-staly się latwo zapalne tak, że wy- 
starczyło potrzeć je o jakąkolwiek po- 
wierzchnię. Zapałki te zwane „siar 
niczkami*, jeszcze dzisiaj gdzienie- 
gdzie są w użyciu, ale ze względu na 


żę 


trującą zawartość fosforu powoli zo- 
stają wyrugowane. 

W r. 1852 Szwed, Lundstróm, wy- 
nalazł modyfikację białego fosforu, t. 
zw. czerwony fosfor. Fosfor ten iest 
nieszkodliwy dla zdrowia. Tymu fak- 
towi zawdzięczają powstąnie szwedz- 
kie zapałki, no i w. ostateczności swój 
rczwój ogromny trust zapałczany 
szwedzki, którego skomplikowane in- 
teresy i u nas niedawno poruszały ży; 
wo opinję publiczną, 

Nasze dzisiejsze zapalki są juź zu- 
pełnie pozbawione fosforu w główee. 
Natomiast powierzchnia pudełka, słu- 
żąca do potarcia, zawiera ntecó fo- 
sforu. 


reklamy. 


W dzisiejszych czasach reklama 
odgrywa pierwszorzędną rolę, zwła- 
szcza w świecie handlowym: Przo- 
dującę miejsce i pod tym w zalędem 
zajmuje Ameryka, w której „bogaici 
przemysłówey nie żałują tysięcy do- 
larów, by tylko przykuć uwagę pu. 
bliczności. 

Niemniej jednak i starożytnym 
był znany ten sposób rozgłosu. 


Najstarszą formą reklamy bylo. 
-'oznajmienie herolda, 


który donoś- 
nym głosem oznajmiał wejście bo- 
hatera. 

Również posłannictwo kóaich 
wysłańców było swojego rodzaju 
reklamą. Wspomina o tem Apule- 
jusz, opowiadając o zaginięciu bo- 
gini Psyche. Bogini Wenus zleci- 
ła wtedy Merkuremu, bv ten zszedł 
na ziemię z Olimpu i odnalazł za- 
ginioną. Merkury przechodził przez 
miasta i wsie wołąjąc: „2 Olimpu 
zbiegła bogini Psyche, by uniknąć 
kary za przestepstwo, które. popel- 
nila w siedzibie bogów. „Jeśliby 
ktoś wiedział o miejscu jej pobytu, 
niech zgłosi sie zatrzy dni przy 
museejskich pidamidach. W nagro- 
dę otrzyma siedem pocałunków od 
bogini Wenus.“ 

Na takie wezwanie, jak opisuje 
Apulejusz, powstało ogromne po- 
rusżenie w całej Grecji. W celach 
bezpośredniego zwiazku z tłumem, 
urządzone były trybuny dla mów- 
ców na rynkach większych miast, 
do których przyjeżdżali kupcy z 
całego kraju. 

Znanym był w starożytności i 
szyld. W doskonałej formie zacho- 
wany odnaleziono w ubiegłym roku 
koło Memfisu szyld greckiego „wy- 
kładacza snów“, pochodzący z 3-g0 
stulecia przed Chrystusem. Zaby- 
tek.ten ma kształt świątyni, któr ej 
dach podpierają dwie karjatydy, 
przedstawiające Fgipcjanki. : Nad 
tem umieszczono napis: „Ja, Kre- 
tończyk, objaśniam sny na zlecenie 
bogów. Poleć się bogini Tyche (bo- 
gini losu“). 

Wykopaliska w Pompel przy- 
niosły dużo cennego materjału w 
tej dziedzinie. Na słupach sklepów 
zachowały się rzeźby i malowidła, 
których _ przezwaczeniem było 
przedstawić przechodniowi towar 
danego kupca. Mleczarnia np. wy- 

malowała kozę w czasie podoju, 
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Wychowany na 


na sensacyjnej literaturze. 


stał się szatańskim intrygantem, a wreszcie ohydnym mor- 


W sądach medjolańskich toczył się 
niezwykły proces, który stał się przed- 
miotem namiętnych dyskusyj między 
kryminologami i psychjatrami. Jako 
oskarżony wystąpił siedemnastoletni 
młodzieniec, Renzo Pettino; niemiło- 
sierny kat własnej matki. - 

Redzice Pettina żyli w seperacji, 
a .chłopak pozostawał pod opieką ojca. 

Często jednak odwiedzał swą mat- 
kę i zamiast nakłaniać „ją do pogodze- 
nia się z mężem, stale ją jątrzył zmy- 
ślonemi opowiadaniami o prowadze: 
niu się swego ojca. 

Skoro jednak powrócił Renzo z wi- 
zyty u swej matki, podburzał przeciw 
niej ojca, donosząc mm, iż żona jego 
otacza się młodymi ludźmi, otrzymu- 
je od nich poseł i żyje bardzo wy- 
stawnie. 

Marzeniem eate. wychowane- 
go na sensacyjnej literaturze i fil- 
mach było spowodowanie „wielkiej 
tragedji małżeńskiej”. i 
. Rodzice nie okazywali jednak ocho- 
ty do awanturniczej rozprawy. Wte- 


dercą własnej matki. 


dy Renzo postanowił działać na wła- 
sną rękę. 

Uroił sobie, że matka jego wiedzie 
niemoralne życie į plami nazwisko 
rodzinne. i | 

Przeniósł się więc na mieszkanie 
do matki, aby „zbadać sprawę”. 

Istotnie zastał pewnego razu w 
mieszkaniu pani Petting młodego 
człowieka. 

Był to daleki kuzyn Renza, które- 
go on nie znał. 

Podejrzewając w swej „chorobliwej 
wyobraźni, iż „nieznajomy mu młodzie- 
niee utrzymuje bliższe stosunki z ma- 
tką, Renzo zastrzelił, a ciało ukrył w 
wielkim kufrze. 


Blisko dwa tygodnie przebywał 
zwyrodniały młodzieniec z` stropem 
swej matki. 

Wcale mu to nie przeszkadzało w 
prowadzeniu wesołego życia, UCZĘSZ= 
czaniu do kin i kabaretów. Sąd skazał 
niezwykłego , zbrodniarza 
więzienia, uwzględniając jego "młode 
lata <^ i 
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„na 15, lat] 


piekarz wyrzeźbił. jakieś zwierzę 
juczne, obładowane workami z ma- 
ka itd. 

Plakatów nie znano w 
czasie z powodu braku taniego pas 
pion; pojawiły się one dopiero pó- 
Źniej, jak wskazują wykopaliska w 
Herkulanum, a zawierały przewa- 
żnie ogłoszenia prywatnych osób. 

I *eklama np. areny brzmiała: 

| pogoda pozwoli, odbędzie się 
pea.w Pompeji walka gladjato- 
1ów edyla Swetiusa Certusa. Rów- 
nież będzie się szezuwać dzikie 
zwierzęta. Widownia kryta i bę- 
dzie skropiona*. Ogłoszenia malo- 
wano przeważnie czerwoną farbą, 
rzadziej zaś używano czarnej. 
CODEER TAT PET TTE FOOD ESS 


Doniosły wynalazek 
w dziedzinie bezpieczeństwa. 


Pisma niemieckie donoszą o do- 
niosłym wynalazku, którego doko- 
nał berliński lekarz Herman Bern- 
hard w dziedzinie leczenia raka. 7 

Jest to preparat ołowiu z aniti- 
ną. Dr. Bernhard zastrzykiwał ten 
preparat chorym, skazanym już 
przez lekarzy na śmierć i w 60 wy- 
padkach na sto uzyskiwał doskonałe 
wyniki. 

Nowy lek ma jednak wadę. Skui 
teczność jego trwa tylko rok, a po 
roku trzeba ponawiać “kurację. 


Doświadczenia z nowym prepa=- 


ratem trwają już trzy lata i-teraz 
dopiero, po ustaleniu działania nO- 
wego lekarstwa podał dr. Bernhard 
swój wynalazek do: powszechnei 
wiadomości. 


Rekordy szyhWości w AL 


świecie. 


Lotniey amerykańsey ustanowili 
nowy rekord szybkości lotu, który 
wynosj 450 klm. na godzinę! 

Ludność oddawna już prześcignęła, 
niedoścignione, jak się zdawało ua- 
szym ojcom i dziadkom, marzenia Jul- 
jusza Verne'a Ba czemże jest dziś 
„Podróż dookoła świata w 80 dni*? — 
Dziecirną zabawką. Wszak przy szyh- 
kości 450 klm. na godzinę potrzeba 
4 dni na okrążenie kuli ziemskiej 
wzdłuż równika, którego długość wy- 
nosi, jak wiadomo, 40000 klm. 

W pierwszej chwili. wydaje się o* 
czywiście, że jest to szybkość szalona, 
O tem, jak względne jest jednak po- 
jęcie szybkości można się przekonać, 
jeśli sobie przypomnimy, że szybkość 
kuli armatniej wynosi około 800 mtr. 
na sekundę, czyli, że z tą szybkością 
lecąc, okrążylibyśmy ziemię w 17 go- 
dzin. 

Szybkość samochodu, mknącego po 
idealnie gładkiej szosie z chyżością: 
100 mtr. na sekundę, lub samołotu, u- 
noszącego się w obłokach z szybks- 
ścią 130 mtr. na sekundę, a nawet po- 
cisku armatniego, zostawiającego po: 
za sobą po każdej sekundzie. prze- 
strzeń 800 mtr. — czem jest tò wszystko 
w porównaniu do szybkości kuli ziem- 
skiej, 30 kilometrów na sekundę rô- 
bi ziemią w swym biegu dookoła słoń- 
ca| 

Słońce ze wacystkiami swemi pla- 
netami i kometami lecj również, jak 
wiadomo, lecz już z szybkością znacz- 
nie mniejszą. wynoszącą bowiem żale- 
dwie 4!) 19 klm. na sekundę.' 

Pomimo jednak, że zarazem z całym 
systeniem słonecznym znajdujemy się 
stale w tak zawrotnym wyścigu, nie 
mamy powodów obawiać się zderzenia 
gdyż najbliższym celem szalonego pę- 
du tej całej kawalkady, jaką tworzy 
słońce wraz ze swym systemem pla- 
netarnym, jest niewielka gwiazda w. 
grupie Herkulesa, podążając 'zaś do 
niej, nie będziemy wcześniej u celu, 
jak za jakieś.. X miljonów lat. 

- Czemże są więc nasze ludzkie re« 
kordy szybkości wobec tych, które chi 
serwujemy we wscezchświecież * 


owym < 
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Zycie gospodarcze 


Walne zebranie udziałowców 


Centralnej Kasy Rzemieślniczej na Pomorzu. 


Odbyło się ono — jak już pisa- 
liśmy w onegdajszym numerze, po- 
dając dane, dotyczące stanu i roz- 
woju kasy, w ub. niedzielę w To- 
runiu, w "sali „Dworu Artusa“. 
Udział w zebraniu wzięło około 
200 osób, w tej liczbie przedstaw|- 
ciele władz i prasy w osobach rad- 
cy  Barciszewskiego, redaktorów 
„Gońca Nadwiślańskiego“ i „Rze- 
mieślnika'. 

Walne zebranie zagaił prezes 


* Rady Nadzorczej dyr. Grobelny, 


r 


X 


którego też uproszono o objęcie 
przewodnictwa. Następnie dyr. 
Grobelny w ogólnych zarysach o- 
mówił stan i rozwój Kasy, działa!- 
ność Rady Nadzorczej i Zarządu 
(podnosząc z uznaniem bezintere- 
sowną działalność tych ciał), pew- 
ne zamierzenia Rady Nadzorczej, 
kwestję kredytów dla rzemiosła, 
udzielanych za. pośrednictwem kas 
komunalnych, a także podniósł z 
uznaniem stosunek dó Kasy byłego 
i obecnego patrona Zwiazku Spó- 
łek Zarobkowych, ks. Adamskiego 
i dr. Seydlitza. ; 

' W imieniu komisji rewizyjnej 
oGadanić wygłosił p. Sulecki, 
w imieniu zarządu pp. prezes Skal- 
ski i Cieszyński. Radca Barciszew- 
ski z uznaniem podniósł, że czya- 
niki kierownicze prowadziły, Kasę 
sprężyście. 

Sprawozdanie zarządu przyjęto 
- do wiadomości i jednomyślnie u- 


dzielono Radzie Nadzorczej i Za- 


\ 


rządowi pokwitowanie. 
Czysty zysk w sumie. 375 zł. 
przelano do funduszu rezerwoweg ). 
W trakcie dyskusji słusznie pod. 
niesiono potrzebę intensywnej agi- 


tacji na rzecz Kasy wśród rzemio- 
sła. Trzeba. jednać — stwierdzano 
— Kagie nowych członków i skła- 
dać w niej swe oszezędności, gdyż 
od tego zależy jej rozwój, a zatem 
w dużej mierze zaspakajanie po- 
trzeb rzemiosła, 

Następnie dokonano wyboru 5 
nowych ezłonków do Rady Nadzor- 
czej na miejsce ustępujących. Wy- 
brani zostali w tajnem głosowaniu 
pp. F. Dąbrowski, J. Pętlinowski 
i L. Konkolewski z Torunia. p. St. 
Lagoda ż Grudziądza i p. Pillar z 
Starogardu. (Pierwszych czterech 
wybrano ponownie). 

Wreszcie Walne zebranie posta- 
nowiło. podwyższyć maksymalną 
sumę pożyczki, jaką jeden członek 
może uzyskać, do 10.000 zł. 

Nakoniec prezes Grobelny wy- 
głosił krótki, tteściwy referat o po- 
lityee gospodarczej i finansowej 
rzemiosła i roli Centralnej Kasy 
Rzemieślniczej w przyszłości. Na 
szczególną uwagę w tym PAL | KROI RGE E E EENE EOE SAKE PYRA SAI 
zasługuje projekt tworzenia klas 
cechowych, które, dając żyra swym 
członkom, umożliwiłyby i najbied- 
niejszym rzemieślnikom korzysta- 
nie z kredytu. Projekt ten spotkał 
się z ogólnem uznaniem. 

Kilka „wolnych głosów* zakoń- 
czyło obrady, poczem prezes Gro- 
belny zamknął Walne zebranie, 

Z uznaniem podnieść musimy 
spokojny, rzeczowy i poważny 
przebieg zebrania, świadczący © 
tem, iż.członkowie Kasy najzupeł- 
niej „zdają sobie sprawę z jej zna- 
czenia dla rzemiosła i potrzeby jej 
rozwoju. (z) 


Powszechna Wystawa|: nowicie Palac Targowy, Wieżę 


Krajowa. 


Targi i wystawy. 
Polski przemysł metalowy bę- 
dzie reprezentowany pod postacią 
trzech grup, z których każda dzieli 
się na poszczególne klasy. Mamy 
więc grupę według ogólnej liczby 
porządkowej  XIIT-tą, .nosżącą 
nazwę „Przemysł Metalowy“. O- 
bejmuje ona mosty, konstrukcje że- 
lazne, kotły, aparaty, dźwigi, żóra- 
«wie portowe i wszelkiego rodzaju 
podnośniki, różnorodny sprzęt me- 
talowy, jak łóżka, szafy, piece, su- 
szarnie i lodownie. oraz narzędzia 
metalowe, galanterję metalową itp. 
Grupa XIV-ta nosi nazwę 
„Przemysł maszyn, narzędzi i apa- 
ratów*. Złożą się na nią wszelkie 
maszyny parowe, silniki gazowe 1 
spalinowe, lokomobile dla przemy- 
słu, pompy, kompresory i wszelkie- 
go "rodzaju obrabiarki, a; wreszcie 
maszyny rolnicze i lokomobile prze- 
woźne, silniki spalinowe i ma- 
szyny młynarskie oraz. armatury 
różnego rodzaju, aparaty i narzę- 
dzia precyzyjne. 
W zakres grupy XV-tej „Prze- 
mysłu środków przewozowych: 


wejdą oczywiście parowozy i wa-| Bank 


gonny, tramwaje. walce szosowe, sa- 
moloty, statki i łodzie motorowe, 
samochody, motocykle i rowery 


oraz wszelkiego rodzaju urządzenia 
kolejowe. 

Dyrekcja Powszechn. Wystawy 
Krajowej zarezerwowała dla prze- 
mysłu metalowego pierwszorzędne 
i pokiesaozia na Wystawie, a mia- 


Górnośląską i część hali ciężkiego 
przemysłu, w której obok górnie- 
twa węglowego i hutnictwa znaj. 
dzie się cięgki przemysł maszy- 
nowy. 

_Pozatem maszyny rolnicze znajdą | 
się w obrębie Wystawy Rolniczej 
na łazarzu, parowozy zaś i wago- 
ny w pawilonie Ministerstwa Ko- 
munikacji. 


` Transporty eKsportowe. 


Kupcom i przemysłowcom, zain- 
teresowanym w eksporcie do Hisz- 
panji, podaje się do wiadomości, że 
do biura Izby nadszedł prospekt 
firmy hiszbańskiej w Barcelonie, 
która podejmuje się pospiesznych. 
transportów - zbiorczych z Polski 
przez Niemcy i Austrję. 


| 
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Kredyty rybackie. 


Dzięki staraniom zarządu Tow. 
rybackiego w Warszawie, udało się 
uzyskać w Państwowym Banku 
Rolnym kredyt na razie w sumie 
100.000 zł. na pożyczki indywidua|- 
ne dla rybaków, trudniących się 
połowem ryb rzecznych i jezioro- 
wych. 

Pożyczki udzielane będą xa 
podstawie opinji Tow. rybackiego 
w Warszawie i to tylko tym 3so- 
bom, które wylegitymują się przy- 
należnością do Towarzystwa. 

Pożyczki dzielą się na dwie ka. 
tegorje: | 


1. Obrotowe z terminem spłaty 
do 6 miesięcy; 

2. inwestycyjne z terminem spła- 
ty do 1 i pół roku. 

Tytułem pożyczek na razie bę- 
dą udzielane stosunkowo niewiel- 
kie sumy, najwyżej do 500 zł 

Oprocentowanie pożyczek wy- 
nosić będzie 1 proc. ponad stopę 
dyskontowa Bahku Polskiego tj. 
obecnie 9 procent. > 

Na. zabezpieczenie udzielonego 

‘ytu przyjmowane będą weksle 
|. vezkobiorców z żyrem dwóch 
majatkowo odpowiedzialnych osób. 


Rozwój portu w Gdyni. 


W Gdyni na molo południowem 
powstać ma w jesieni olbrzymia 
wywrotnica mostowa, która unosić 
będzie w górę całe wagony z wę- 
glem i wysypywać ich zawartość 
do ładowni statków. Jeszcze na 
wiosnę. staną dwa dźwigi portalo- 
we, mogące nietylko wyładowywać 
na statki węgiel, lecz również łado- 
wać ze statków rudę. Nośność 
ofe ndz VR ENAA kk KŻÓ AK o S a iis kranów dla węgla będzie pię- 


Służba informacyjna podczas Tar- 
gów Poznańskich. 


Podczas tegorocznego Między- 
narodowego Targu w Poznaniu u- 
ruchomiona będzie w szerokim za- 
kresie służba informacyjna, która 
w pierwszym rzędzie miała za za- 
danie zorjentować się w konjunk- 
turach handlowych ha rynkach za- 
granicznych. Służba ta zorganizo- 
wana będzie przez Wydział Zagra-- 
niezny Targów, gdzie zarówno wy- 
stawcy jak i odbiorcy otrzymać bę- 
dą mogli materjał 
odpowiadający 
niom. 

Należy nadmienić, że okolo 50 
procent firm krajowych, które wy- 
stawiają na tegorocznym Targu, 
mogą eksportować swoje wyroby. 
co świadczy wybitnie o stanie i po- 
jemności naszego rynku wewnętrz- 
nego. 


informacyjny, 


ich zainter esowa- 


z 


Wycieczka grecka: 


w Polsce i udział jej w Targu 
Poznańskim. 


Niejednokrotnie wspominaliśmy 
o dużem zainteresowaniu sfer za- 
granicznych tegorocznymi Targa- 
mi Poznańskimi. Obeenie dowia- 
dujemy się, że w czasie 


Kredyty siewne dla ziemian małorolnych 


na Pomorzu. 


Celem - przyjścia z pomocą kre- 
dytową na  zasiewy wiosenne, 
Państwowy Bank Rolny Oddział 
w Grudziądzu podzielił na poszcze- 

gólne powiaty dla małorolnych go- 
cy 21 ogólną sumę 750.000 zł., a 
Gospodarstwa Krajowego — 
Oddział w Bydgoszczy i Gdyni — 
dla ziemian 2.250.000 zł. 

Kredyty te są krótkoterminowe 
i będą udzielane ża normalnem o- 
proeentowaniem pod zastaw weks- 
lowy i muszą być spłacone najda- 
lej w terminie do 1 stycznia 1929. 

Ziemianie z powiatów ` kaszub- 


skich (tezewski i starogardzki) sta- 


wiają wnioski do Oddziału Banku 
Gospodarstwa Krajowego w Gdyni, 
z reszty powiatów do Oddziału 
B.G.K. w Bydgoszczy. Małorolni 
natomiast kierują swoje wnioski o 
kredyty siewne do właściwych sta- 
rostw powiatowych. 
Kredyty te nie zaspokoją 732- 
pewne całkowicie potrzeb  rolnic- 
twa pomorskiego w okresie wiosen- 
nym, jednakże w znacznym stopniu 
przyczynią się do złagodzenia śy- 
tuacji — zwłaszcza małorolnych — 
i są dowodem, że władze centralne 
w uznaniu ważności rolnictwa zań | 
otapmia je troskliwą opieka. i 


trwania 
Targów tych przybędzie do Polski 


Z Izby Przemysłowo-Handlowej 
w Bydgoszczy. 
| 


ciotonnowa, dla rudy siedmioton- 
nowa. 

Pierwszy kran hędzie urucho- 
miony około 15 maja, drugi zaś o- 
koło 1 czerwca. Urtchomienie kra- 
nów nietylko może podnieść 
port węgla przez Gdynię o sto ty- 
sięcy tonn miesięcznie, lecz również 
umożliwić zapowiadający się już 
w bliskim czasie import przez nasz 
port rudy żelaznej. 


eks- 


wycieczka grec skich przemysłowców 
i kupców, "którzy zamierzają na- 
wiązać kontakt z tutejszemi sfera- 
mi gospodarczemi; w tym celu u- 
czestnicy wy cieczki zwiedzać będą 
niektóre ważniejsze ośrodki prze- 
mysłowe w Polsce, i jednocześnie 
przez kilka dni zatrzymaja się w 
Poznaniu. 


Zainteresowani w nawiązaniu 
stosunków handlow ych z Grecja | LĘ: 
dą: mogli porozumieć się z uczest. 
nikami wycieczki w dniach 3,4i5 
maja br. na Targach w Poznania. 


Dla bliższej orjentacji nadmie- 
niamy, że powołani uczestnicy Wy- 
cieczki greckiej interesuja się im- 
portem do Grecji następujących to- 
warów: manufaktura, wyroby że- 
lazne jak nv. rury wodociągowe, 
żelazne materjały kolejowe itd., 
wszelkie wyroby żelazne, wchodza“, 
ce w rachubę przy budowie wzgl. 
reparacji okrętów; klepki beczko- 
we i butelki do wina i wódek: ce- 
ment. Ponadto kilku uczestników 
wycieczki pragnie wejść w kontakt 
bezpośredni z polskimi importera- 
mi wina oraz towarów  kolonjal- 
nych i owoców, jak koryntki, fi- 
gii t. da 


——— 
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Największy polski okręt 
plynie już do Gdyni. 


Zbudowany na stoczni Palmersa 
w Anglji parowiec „Niemen“ pierw- 
szy z dwu, zamówionych na tej 
stoczni przez „Żeglugę Polską“ w 
najbliższych dniach oczekiwany jest 
w Gdyni, poczem natychmiast roz- 
pocznie ładowanie z przeznaczeniem 
do jednego z portów Morza Śród- 
ziemnego. 


Parowiec „Niemen* ma nośność 
5020 tonn i należy do typu nowocze- 
snych parowców frachtowych, zbu- 
dowanych na ekonomiczne spalanie 
węgla. Poszycie jego odznacza się 
nadzwyczajną mocą i statek wyróż- 
nia się nawet w Anglji swą solidną 
budową, a jak wiadomo, Anglja sły- 
nie z dobroci wykonania statków. 

Prowadzić statek będzie jako 


| Komendznt kpt. M. Stankiewicz, by- 
ły komendant „Lwówa* i „Wilna“. 
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Żywa maszyna do liczenia. 
Niezwykły fenomen umysłowy. 


"Towarzystwo 
Paryżu zebrało się na sesję nadzwy- 


antropologiczne w 


czajną celem przedstawienia cezłon- 
kom i wprowadzonym gościom dwu- 
dziestoletniej greczynki, która jest 
właściwie żywą: maszyną do liczenia. 
Bardzo liczni uczeni, którzy badają 
ten fenomen ludzki od szeregu tygo- 
dni, zgodnie oświadczyli, że pamięć 
młodej kobiety w zakresie nazwisk, 
liter i liczb jest poprostu niepojęta. 

Zadziwiające są poprostu te środki 
pomocnicze, którymi posługuje się 
greczynka przy wykonywaniu obli- 
czeń. Mianowicie jako czynnik mne- 
motechniczny (mnemotechnika — to 
nauka zapamiętywania) młoda ta ko- 
bieta stosuje kojarzenie liczb z pew- 
nymi odcieniami barw; to też przed 
oczyma jej duszy zamiast cyfr stoją 
zróżniezkowane barwy, z których po- 
mocą rozwiązuje ona bardzo nieraz 
zawiłe zagadnienia. 


Każda litera, każda cyfra ma w 
niej własny, odrębny odcień, tak np. 
jeden — to barwa czarna, dwa — ja- 
snożółta, trzy — złota, cztery — bron- 
szowa, pięć — niebieska, sześć — cie- 
mnożółta, siedem — ciemnoblękitna, 
osiem — szara, dziewięć ciemno- 
bronzowa, zero zaś biała. 

Młoda niewiasta, będąc z pocho- 
dzenia greczynką, dzieciństwo spędzi- 
ła-we Francji, przebywa zaś głównie 
w Paryżu, gdzie jej ojciec jest zatmoż- 
nym kupcem. Już od małego dziecka 


miała ona ogromne zamiłowanie do |w okresie niemowiętcwa 


wiedzy matematycznej i nieraz otrzy- 
mywałą różne odznaczenia od wyż- 
szych zakładów oraz prywatnych sto- 
warzyszeń naukowych. 

Sama nie potrafi wytłumaczyć nad- 
zwyczajnych swych uzdolnień, ani 
nawet tego, dlaczego to cyfra zawsze 
kojarzą się u niej z barwami. 


Zanim przejdę do właściwego te- 
matu, podam już dziś Szan. Czytel- 
nikom do wiadomości, iż powstał w 
Grudziądzu „Skład Skupu Ziół Le- 
karskich* przy ulicy Lipowej, „Dro- 
gerja Bałtyk -Pan Tuszyński, zna- 
ny drogerzysta na terenie Grudziądz- 
kim oraz par ‘Dobrzyński, będą w 
tym sezonie letnim skupywali wszel- 
kie zioła lekarskie, płacąc za nie sto- 
sownie do jakości, najwyższe ceny. 

Nim podani zestawienie ziół, które 
już maju będzie można zbierać, w 
kilku słowach zwrócę uwagę na na- 
sbrte zbięranie ziół lekarskich. Za- 
sadniczo zbieramy następujące części 
roślinne: 1) korzeń, 2) kłącze, 8) zielę, 
4) liście, 5) kwiaty, 6) płatki kwiato- 
we, 7) owoce, 8) nasiona, 9) korę. 

Zielę, liście, kwiaty, płatki, owoce, 
nasiona i korę zbieramy w pogodne 
dni po obeschnięciu rosy, Kwiatki 
płatowe, kwiaty, liście i ziołą nie po- 
winno się ugniatać, lecz o ile możno- 
ści luźno je ułażyć i natychmiast pod- 
dać suszeniu, MSuszyć należy wszyst- 
"kie części roślinne najlepiej na pod- 
daszu, lub na sklepiskach, unikając 
su:zenia na słońcu. Dla równomier- 
nego wyschnięcia, ód czasu do czasu 
> przewracamy zioła lub ich części dre- 
wnianymi patykami. 

, Koniecznym . warunkiem pozbycia 
się swego towąru — to towar czysty, 


nie pomieszany czy to przypadkowo | 


pry 12% nsymuślnia z innomi rasli- 


„GONIEC NADWISDANSKI* 


Wielki zlot młodzieży w Poznaniu. 


Izba Rzemieślnicza w Poznaniu ko- 
munikuje, że na terenie województwa 
poznańskiego pracuja znane nam 
wszystkim Stowarzyszeniu Młodzieży 
Polskiej, zwane także Tow. Młodzie- 
ży Katolickiej. Centralą tych Stowa- 


rżyszeń jest Związek Mledzieży Poł-| 
skiej w Poznaniu, plac Nowomiejski 


5. Do Związku poznańskiego należy w 
obtenej chwili 380 stowarzyszeń, w 
których zorganizowane jest 18 000 mło- 
dzieży. 

Większość tych ezłonków, to mło- 


dzież rzemieślnicza. Związek, pamię- | ` 


tając o tem, dąży w swych pracach 
nietylko do wychowania ezłonków na 
dzielnych i sumiennych obywateli, — 
lecz pracuje także nad podniesieniem 
ich wykształcenia zawodowego. 

. Z okazji dziesięciolecia istnienia, u- 
rządza Związek w bieżącym roku w 
Zielene Świątki, w dniach 27 i 28 maja 
br„ wielki zlot młodzieży, należącej 
dc Stowarzyszeń. Równocześnie ze 
zlotem odbędzie się wystawa prac za- 
wodowych młodzieży, należącej do 
stowarzyszeń. . 4 

Izba Rzemieślnicza odnosi się z ca- 
lem uznaniem do pracy Związku Mło- 
dzieży Polskiej i jego zabiegów, zmie- 
rzających do pódniesienia stanu rze- 
mieślniczego. To teź wita z wielkiem 
zadowleniem myśl urządzenia wysta- 
wy prace. Przyczyni się ona bówiem 
niewątpliwie -do większego zaintereso- 
wania się młodzieży pracą zawodową, 


Polak by! pierwszym śmiałkiem 


Który usiłował przel 


Dziś, w epoce zwycięskiego Lind- 
berga, bohaterskich ofiar swego za- 
wodu Nungessera i Coli, a ostatnio 
Niemców Kochła i von Huennefelda, 
którzy przed paroma dniami wyru- 
szyli na samolocie „Bremen“ z brze- 
gów Irlandji, by zdobyć Ocean, war- 
to przypomnie!, kto pierwszy ważył 
się na tak ryzykowny czyn. 

Śmiałkiem tym był sfrancuziały 
Polak, konstruktor samolotów i lot- 
nik nazwiskiem Sikorski. 


On to już w roku 1913, a więc 
Sztuki 
lotniczej; przygotowywał się do lotu | 
Francja — Stany Zjednoczone. 


"W tym celu wybudował ołbrzy- 
mi dwupłatowiec, ochrzcony mia- 


nem „Le Grand“. Maszyna ta miała |: 
20 metrów długości, 12 metrów kwa- | 


dratowych powierzchni, 2700 kilo 


nami, nie zakurzony, kwiaty bez li- 


ści i łodyg, zioła bez zdrewniałych 
łodyg, kłącza i korzenie dobrze wy- 
myte, towar równomiernie wysuszo- 
ny i jednostaj wyglądający. Po- 
żądanym jest: również nie  rozdra- 
bniać ziół, gdyż często nie odpowia- 
dają wstawianem wymaganiom, 

W miesiącu maju można zbierać 
następujące zioła, względnie części 
roślinne: — kwiąty. jasnoty; kwiaty 
konwalji (roślina trująca); korę kru- 
szyny, albo szakłaka kruszyny (fran- 
gula); korę dębową; korzeń dzięglo- 


wy; korzeń kozłka, kQźli, walerjano- 


wy albo kurczowy; korzeń mydlany 
albo mydlikowy; kłącze kurzego zie- 
la olbo korzeń panieński; liście brzo- 
zowe: liście mączniey pospolitej (bo- 
rowina); liście ślaziku leśnego; mech 
islar dzki. 

Z podanych roślin, względnie czę- 
ści roślinnych, zbieramy tylko te, któ- 
re w danej okóliey licznie występu- 
ją. przyczem zbieranie ograniczamy 
do kilku gatunków roślin. W tym 
latwiej go będzie RUŚ i unik 
pomieszania. 

Wszelkie zapytania proszę. zwra- 
cać do W. Tuszyńskiego, Grudziądz, 
ulica Lipowa: 5 — „Drogerja Bałtyk*, 
lub od 25 bm. do T, Dobrzyńskiego, 
Poznań, ul. Samarzewskiego 19, 

T Dobrzyński. 


DZE OESZCZETE TFT NEY ET NERSE SOTE TE OT NSE TATTOO CAS TTE S OTB * jednego lekarza. 
Jakie zioła lekarskie zbieramy w = Według obliczeń Departamentu 
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TIL | województwie 


pobudzi ambicję do dalszego zawodo- 
wego kształcenia się, zwróci uwagę 
społeczeństwa na znaczenie stanu rze- 
mieślniczego i doskonałego przyspo- 
sobienia zawodowego młodzieży rze- 
mieślniczej. 

Z tego powodu wyrażamy życzenie, 
aby wszystka młodzież rzemieślnicza, 
należąca do Stowarzyszeń Młodzieży 
Polskiej, wzięła przez swe prace u- 
dział w wystawie. Zwracamy się wię 
do wszystkich cechów į mistrzów z go- 
rącym apelem: 

a) aby zachęcili swych uczniów do 


wykonywania prac pokazowych ia, 


wystawę związkową, 

b) by zezwolili na wykonywania 
pracy w warsztatach, 

e) przy Stowarzyszeniach Młodzie- 
ży Polskiej tworzą się osobne komi- 
sje wystawowe. Jest więc rzeczą po- 
żądaną, aby przedstawiciele rzemio- 
sła wzięli udział w pracach tychże 
komisyj. 

Izba Rzemieślnicza wyraża przeko- 
nanie, że cechy i mistrzowie przyjdą 
naszej młodzieży z pomocą, służąc im 
swoją radą i doświadczeniem. Tam 
bowiem, gdzie chodzi o dobro stanu 
rzemieślniczego, nie może zabraknąć 
cechów i mistrzów. Przy ich współ- 
pracy związkowa wystawa prac zawo- 
dowych przyniesie owoce tak bardzo 
pożądane dla całego stanu rzemieślni- 
czego, 

i 


ecić ocean atlantycki. 


wagi bez ładunku i 32.000 kilo z ła- 
dunkiem. 

W celu przygotowania się do 
wielkiego lotu, odbywał „Le Grand“ 
liczne podróże, wszystkie z ogrom- 
nem powodzeniem. 

Niezwykły wypadek przyczynił 
się dő Śmierci świetnego na tamte 
czasy samolotu. Otóż, podczas woj- 
skowych zawodów. "samolotowych 
w Petersburgu motor. aeroplanu nie- 
mieckiego, szybującego nad „Le 
Grandem'* oderwał się od swej ma- 
szyny i spadł na aeroplan Sikor- 
skiego, druzgocąc go całkowicie. 

Takie było pierwsze nieszczęśli- 
we zakończenie niedoszłego lotu 
przez Atlantyk w roku 1913. 


“Ilu ludzi przypada w Polsce 


Służby Zdrowia przy Minister- 
stwie Spraw Wewnętrznych przy- 
pada na l'lekarzą ludności w po- 
szczególnych województwach Pol- 
ski jak następuje: 


W m, stol. Warszawie 500, 
województwie lwowskiem — 2192, 
„województwie krakowskiem — 
2296, w województwie wileńskiem 


— 2578, w województwie śląskiem 


— 3009, w wojęwództwie łódzkiem 
— 3182, w województwie poznań- 


skiem — 3313, w województwie 
iałostockiem — 4212, w wojewódz.. 


twie „tanislawowskiem — 4306, w 
województwie pomorskiem — 4873, 
w województwie poleskiem — 5235. 
województwie  lubelskiem — 
5340, w województwie warszaw- 
skiem — 5545, w województwie kie. 
leckiem — 5776, W województwie 
tarnopolskiem — 5952, w woje- 
wództwie wołyńskiem — 6718, w 


903. 


W ten sposób aliki sytuacja 
w tej dziedzinie przedstawia się w 
Warszawie, gdzie na 1. lekarza |ę 
przypada 500 osób, najgorzej zaś w 

` nowogródzkiem, 


* 


piątek, dnia 27 kwietnia 1928 r. 


w 


wo, odewe howogrodakiam —| 
wypadku towaru więcej nazbieramy, 6 J 
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sh domowy. 


Jak wygląda grzyb i w jaki sposób 
powstaje. | 


Grzyb domowy albo drzewny 
jest rośliną. Niszczy on nietylko 
drewniane i murowane budynki, 
ale wpiywa także bardzo źle na 
zdrowie ludzkie, wywołując niejed- 
nokrotnie choroby sercowe, nerwo. 
we dróg oddechowych. 

Grzyby domowe istnieją w oko- 
ło trzydziestu gatunkach, a dzielą 

sie na dwie zasadnicze- grupy: su- 


b i mokrych. Najgorsze sa 
+  -by mokre — wśród nieh zaś 
najszkodliwszy, to grzyb domowy 


ada lacrimans albo grzyb. pła- 


drzyk domowy rozwija się za- 
sadniczo, gdy posiada dużo wilgoci, 
skoro dom ieszkalny niema. prze- 
wiewu, lub gdy ma dużo pożywie- 
nia. Fatalne działanie grzyba na- 
stępuje skutkiem wydzielania „lez“ 
— płynu gryzącego, - który niszczy, 
materjal budowlany. 

Nad pochodzeniem tot odby- 
wają jeszcze uczeni różne dysku 
i zdania są podzielone, Wprawdzie, 
najwięcej rzeczowego prawdopodo- 


zbieństwa: zdaje się mieć przypu. 


szczenie, iż grzybki tworzą się wte- 
sie, zarodki ich roznosi tu wiatr, a 
z drzewem ściętem dostają się na 
budowę — ale są także twierdzenia, 
że grzyby powstają skutkiem Ści- 
nania drzew w lecie a nie w zimie, 
że tkwią w wilgotnym piasku, skąd 
przedostają się do drzewa itp.  *- 
Owocniak grzyba drzewnego jest 
bardzo łatwy do rozpoznania. Wy- 
gląda normalnie jak biała pleśń, na 
murze jak kupa ciemnych kulek. 


Grzyb ginie zwyczajnie przy 40. 


stopniach Celsiusza. a zarodki jego 
przy 60—80 stop. Mimo to na tę- 
pienie grzyba tą wysoką tempera- 
turą liczyć nie można, gdyż docho- 
dzi ona normalnie do niezbyt głębo- 
kich warstw drzewa. Szkło wodne, 
używane często, nie odnosi - również 


| większego skutku, gdyż nie leczy, 


materjału już zarażonego grzybem 
— może conajwyżéj nie dopuścić 
go do materjału zdrowego. Klej 
zwierzęcy, używany. do niszczenia 
puby, bywa... 

armem dla szkodnika. Bardzo do- 


| brymi środkami na grzyb domowy 


bywają kwasy: azotowy, solny 


i siarkowy. Trzeba ich jednak'uży- 
4 wać ostrożnie, 


bo... same niszczą 
materjał budowlany. Dobre są: 
sól kuchenna, rtęć, chlorek cynku, 
siarczanu miedzi 
działają krótko (jak Sól), bo paru- 


ją, inne są trujące dla ludzi (jak. : 


rtęć). Znacznie lepszymi środkami 
są już: fenol, krezol lub kreozot. 

W zasadzie powinno się jednak 
uważać przy rozpoczęciu jakiejkol. 
wiek budowy na materjał i OSUSZA- 
nie ścian. 


Ile Książek znajduje się na świecie 


Jeden z argentyńskich statysty= 
ków obliczył ilość znajdujących się 
na świecie dzieł drukowanych. 
obliczenia wynika, że istnieje 


bibliotek ze 187 miljonami Atie Eg , 


z czego na Europę przypada 119 
miljonów tomów, na Amerykę pół- 
nocną 314 bibljotek z 54 milj. ksią- 
żek, na Amerykę południową i środ- 
kową 22 bbljoteki i przeszło 2-milj. 
książek, na Azję 23 bibljoteki i 1 i 
pół milj. książek, na Afrykę 3 bibljo- 
teki i 200 tysięcy książek. Z państw 
europejskich na pierwszem miejscu 
figurują Niemcy ze 160 bibliotekami 


Kal Sg og pia goto idzie 
glja, następnie ochy, Austrja, 
garie rrd 1 lekarza przypada aż |Beleja, Holandja, Polska „i i Hiszpa« 


nia. 


doskonałym põ- 


itd, ale jedne 


+ 
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Wychowanie fiz 
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Czy wygramy w Nicei? 


(Wywiad sprawozdawcy  „Gońcą* ze znanym instruktorem Centraln. 
Szkoły Kawalerji w Grudziądzu.) 


W hwili, w której piszemy. te 
słowa, nie znamy jeszczć ostatecź: 
nych rezultatów z konkursów hip- 
picznych w Nicei. 

Wiadomości, zwłaszcza z pierw- 
szych dni konkursów, nie były po- 
myślne, ale wyniki dalsze doznały 
pewnej poprawy. 

Korzystając z uprzejmości jed 
nego z instruktorów Centralnej 
Szkoły Kawalerji w Grudziądzu, p. 
rotmistrza Roemaszkana, zagadnę- 
Jliśmy go na temat rozgrywających 
(się konkursów — aby choć w części 
„zaspokoić ciekawość naszych czy: 
telników. 

„Na zawody nicejskie — ciągnął 
masz interlukutor — Polska wysła- 
ła, oprócz kilku jeźdźeów starszych 
1 rutynowanych, również kilku zu- 
pełnie młodych. Przy wysłaniu 
jeźdźców młodych kierowaliśmy się 
dwojakimi względami: po pierwsze 
pragnęliśmy pokażać Europie, że 
posiadamy rezerwę jeźdźców, a po 
drugie chcieliśmy też otworzyć 
przed młodymi jeźdźcami europej- 
skie tory, jak również w ten spo- 
sób zachęcić ich do dalszej inten- 
sywnej pracy nad sobą. 

Konkursy w Nieei charaktery- 
zuje, w przeciwieństwie do amery- 
kańskich, to, że odbywają się one 
na dużych torach otwartych, o 
przeszkodach, dochodzących do 
5 m szerokości i do tego przy zā- 
'wrotnie szybkiem tempie. Warun- 
ki te wymagają dobrych koni i ru- 
tynowanych jeźdźców. 

— Czemu, Panie Rotmistrzu — 
zapytalem — należy przypisać. że 
w pierwszych dniach zawodów 
jeźdźcy nasi zajęli tak dalekie 
miejsca? y$ 

— Uważam — mówił rozmów- 
ca — że nasze konie musiały jeźdź. 
com zrobić zawód.. Nie dziwię się 
zresztą temu, gdyż długotrwała z- 
„ma i chłodna wiosna nie pozwoliły 
nam koni należycie wygalopować i 
wytrenować. "Wielką też winę 
przypisuję południowemu słońcu, 
które zupełnie jest inne jak u nas. 
Na .nasze konie działa ono wprost 
fatalnie. O ile bowiem chodzi o 
przeszkody. biało malowane, to te 
w południowem słońcu świecą tak 


- silnie, że nasze konie przed niemi 


wprost Ślepną i dlatego im. trudn 
odpowiednio je brać. | 
— A jakżeż nasze szanse wygla- 
Í 
Zawody sportowe. 
w dniu 3 maja. .— 


Komisja sportowa Miejsk, Kom. | 

; Wych. Fiz. i Przysp. Wojsk, naf 
posiedzeniu w dniu 24 bm. pod 

przewodnictwem p. Baczyńskiego. 


naczelnika III okręgu sokolego, u- 
staliła dokładnie program poszcze- 
gólnych zawodów sportowych w 
dniu Trzeciego Maja. ' > 
Sędzią głównym zawodów wy- 
brano p. Dostatniego, kierowniki=m 
technicznym prof. Murawskiego. 


Przedboje rozpoczną się w dniu 


2 maja, punktualnie o godz, Śrej 
południu, na boisku miejskiem. 
owszechne zawody sportowe (fi- 


nały) rozpoczną się w dniu Trzeci2- | _ 


go Maja punktualnie o godz. 3-ej 


po południu, również na boisku | 


miejskiem. 25 HOr 
| Spodziewamy się, że wszystkie 


towarzystwa i kluby sportowe Gri- 
, „dziądza obeślą należycie zawody 


dają w Nicei, Panie Rotmistrzu”. 

— Horoskopy prorocze stawiać 
trudno — wierzę jednak — tu roz- 
mówca nasz wpada w ożywienie — 
nasi wstydu nie zrobią. Nagrody 
ks. Aosty wprawdzie nie zdobyłiś- 
my, ale nie jest to nagroda główna, 
Najważniejszem jest zdobycie Pu- 
haru Narodów. A więc... 

= Daj Boże, żebyśmy -zdobyli 
— kończę, żegnając mego sympa- 
tycznego rozmówcę i znawcę koni, 
jakich w iPolsce mało, 


yczne 
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z- Sport. 
T. K.S. H — „Oiympia'* 


k i xd 

Dnia 29 bm., o godz. 3 po põ.. 
na boisku T.S. „Olympja*, ulica 
Wiktorjusza, droga do lotniska, 
park miejski, odbędą się zawody 
piłki nożnej o mistrzostwo kl. A 
komiędzy drużyną I T.S. .„„Olym- 
pja“ i Ib T.K.S, Toruń. Zawody 
powyższe budzą wielkie zaintere- 
sowanie, gdyż T.K.S. pobił W.K.S, 


„Gryf* Toruń w stosunku 3:0 i 
T.S. „Olympja* będzie musiało sil- 
nie bronić swoich barw. Przed- 
mecz o godz. 1,30 — T. 8. „Olym- 
pja“ II contra K.S. Grudziądz Ito 


Zawody sokole III okręgu. 


Dnia 22 kwietnia, tj. w niedzie- 
lẹ, odbyły się zawody sokole III-go 
okręgu (grudziądzkiego) z nastę- 
pującymi wynikami: 

Strzelanie 100 m leżąc? z wolnej 
ręki (5 strzałów): 1) Grzeszkowiak 
Ludwik (Sokół Grudziądz T) 43 
punktów; 2) Biały Mikołaj (Sokó! 
Chełmno) 41 pkt.; 3) Szymański 
Wład, (Sokół Grudziądz) 36 pkt. 

Strzelanie 200 m.z podporą le- 
żąeo (5 strzałów): Mróz Antoni 
(Sokół M. Tarpo) 40 ptk.; 2) Biały 
Mikołaj (Sokół: Chełmno) 36 pkt.: 
3) Lisowski Władysław (Sokół 
Chełmno )35 pkt. 

Ćwiczenia na sprzetach. 

'Zgłoszonych 7 zawodników, ćwi- 


zenia na drążku, poręczach. koniu, 
rzeskok przez konia wzdłuż i ówi- 
czenia wolne. 
1) Kozłowski Paweł (Sokół: M. 
Tarpno) 315 pkt.; 2)Taczyński Jó- 
zef (Sokół Grudziądz I) 300 pkt.; 


3) Wojnowski (Sokół M. Tarpno). 


175 pkt. igale 
Bieg na przełaj 3 km. 
Zgłoszonych 34 zawodników, 
start obok Leśniczówki, meta na ro- 
gu cmentarza żydowskiego, przy 
rodze Łąkowej. 
1) Jeliński (Sokół M, Tarpo 
10.34.4 min.; 2) Kiljan (Sokół M 
Tarpo), 10.56 min.; 3) Kaniewski 
| (Sokół Chełmno); 4) Kustusz (So- 
kół Grudziądz), - ~ 


Zawody bokserskie Olympii. 


Zawody bokserskie Tow. Sport. 
„Olympja”, które odbyły się w ub. 
niedzielę, zaliczyć trzeba do nie- 
udanych. Winę ponoszą przede- 
wszystkiem kluby zamiejscowe, 
które nie przysłały zgłoszonych za- 
wodników. (Jak się dowiadujemy, 
zarząd Tow. Sp. „Olympja* wysłał 
w tej sprawie zażalenie do Polskie- 
go Związku Bokserskiego.) j 

Wyniki zawodów są następują- 
. Waga lekka: Mleczek—Wezner, 
obaj z Tow. Sp. „Olympja*, po że- 
kawej i twardej walce schodzą z 
ryngu bez rezultatu. 

aga kogucia: Witkowski (Q- 
lympja) bije na punkty Oblamskie- 
go (Warszawa). Bardzo ładna 
walka, wykazała lepsza technikę 
Witkowskiego. ` 20 

' Waga lekka: Szypicyn (War- 


szawa)—Patusder (Olympja), wal 


ka nierozstrzygnięta. Pausder nie 

mógł dać sobie rady z długiemi rę- 

koma przeciwnika. 
Szermierze polscy 


Staraniem Polskiego Zw. Szer- 


mierczego odbył się w Krakowie 


dnia 21 i 22 bm. międzynatodowy 
turniej szermierczy między druży- 
nami Czechosłowacji i Polski. We 
floretach drużyna polska w skła: 
dzie: kpt. Segda, por. Laskowski, 
dr. Adam Pappel i Frydrych poko- 


Waga piórkowa: Czyżewski 
(Warszawa)—W róblewski  (Olym. 
pia), walka nierozstrzygnięta, W ró- 
blewski stanowczo atakuje zamało 
lewą ręką. 

Waga mieszana: Lampkowski— 
Ruliński, obaj z Olympiji, w trze: 
siej rundzie z powodu krwawieria 
Tampkowskiego przerywa sędzia 
walkę, oddając zwycięstwo Ruliń- 
skiemu. j 
,/ Waga półśrednia: Pernak (War- 
szawa) bijena punkty Wyżźlica 
(Olympja). Pernak, który. mial 
przeciwnika trzy razy do „osiem“ 
ne deskach, nie mógł się zdobyć na 
cios decydujący. | 

į Na zakończenie wykonali walkę 

pokazową  Cendrowski, mistrz 
Warszawy, i Lubański. mistrz Po- 
morza, która obfitowała w szereg 
ciekawych momentów. Sędziował 
pp. Sadłowski, Krakowski, Ozer- 
niak i Cichaczewski.” Publiczności 
przeszło 400. osób. 7 


biją Czechów (2-1). 

nała gości 7:6. W szpadach zwy- 
ciężyli czechosłowacy 11.5:4.5, a w 
szabłach polacy — 9:7. Ogólny 
wynik turnieju 2:ł na korzyść 
Polski. . LN dr 40, 

4 W drużynie polskiej na plan 
pierwszy wysunął się kpt. Segda. 


Próba sprawności fizycznej Koła Sportowego 


miejskiem, przy dosyć“ leznym u- 
dziale zawodników. | 


ZW „Orl 


eta“. 


Dnia.22 bm. urzadziło tut. Koło| 100 m: 1. Radziecki 13 sek.; 200 m: 
Sportowe „Orlęta*, przy  Gimna-|1. Holm 26.4 sek.. 800 m: 1. Górski 
zjum Matem.-Przyrodniczem próbę | 2.30.6 min.; 1500 m: 1. Kolm 5.176 
(sprawności fizycznej ma “boisku; minut. 


Rzuty: Dysk 2 WiĆ. É Kolm 
3255 m; 2, Kotowski 3130 m. — 


w w r a A 


2. Grabowski 28.95 m. — Oszcze- 
pem: 1. Kolm 34.50 m; 2. Kotowski 
88.20 m. " 

Pchnięcie kulą: 4 kg: 1. Frąc- 
kowiak 9.50 m; 2. Gaede 9 m. — 
7.25 kg: 1. Kolm. 9.599 m; 2. Kotow. 
ski 7.72 m, 

Skoki: w dal: 1. Kolm 5.85 m: 
2. Kotowski 5.13 m, Mrowec 5.09 
m; w wyż: 1. Kotowski 1.40 m. 

Powyższa próba wykazała bar- 
dzo dobry poziom lekkiej atletyki 
i stała się owocem niezmudnej pra- 
cy prof. Odyji: 


Miesiąc propagandy 
| „soKoła*. 


W niedzielę, 29 bm., odbędzie się 
w Grudziądzu zjazd Rady Dzielni- 
cowej. W dniu tym rozpoczyna 
się w okręgu TII miesiąc propagan- 
dowy idei sokolej. p 

Wzywa się gniazda sokole, nale- 
żące do okręgu III, dzielnicy pom., 
aby przystąpiły do 1) werbowania. 
jaknajwiększej ilości członków: 
2) aby powiększyły u siebie swe 
oddziały młodzieży; 3) aby przy 
każdem gnieździe (wyłączając Gru- 
dziądz) utworzono oddziały żeń- 
skie, do których w pierwszym rzę- 
dzie przyciągnąć: należy nasze żo- 
ny, które powinny się zaopiekować 
tym właśnie oddziałem i pod ich 
nadzorem powinien powstać- od- 
dział żeński; 4) trzeba w miejsco- 
wościach, jak Radzynie. ` Grucie 
itp., utworzyć nowe gniazda, a w le- 
targu będące do życia powołać, 
5) Zarząd Okręgu postanowił wy- 
dać indywidualnie nagrodę temu 
gniazdu, które w tym czasie najwię- 
cej zdobędzie członków. 

„Zachęcamy więc zarządy gniazd 
i wszystkich naszych członków, a 
prawych i dzielnych sokołów, aby 
z.całem poświęceniem, z energją za- 
brali się do tej roboty propagan- 
dowej, a do niej stanąć musimy 
wszyscy sokoli. 

Nasza idea musi się głęboko za- 
korzenić w cały naród. a wszyscy 
musimy wpierw myśleć i pracować 
dla całości Państwa. } l 

A to czynimy przez nasze wy- 
chowanie fizyczne i przez umiło- 
wanie tych idei sokolich. 

Dalej, druhny i druhowie, do 
tej wielkiej propagandy sokolej! — 
A kto będzie pierwszy? 

Czołem! 
Zarząd III Okregu Dzielnicy Pom. 
Zw Tow. Gimn. „Sokół* w Polsce. 
EPEE TT I UA PETIT AT TIE O OAZA. 

Nowiny i odgłosy. 

: Reprezentacja tennisowa Polski na 


mecz z Danją o puhar Davisa zosta- . 


ła ustalona w sposób następujący: gry 


pojedyńcze: Warmiński, Czetwertyń- 


ski, Stolarow J. Gra podwójna bra- 
cia Stolarowie. Danję reprezentować 
będą Gleserup, Lindstróm, Peterssen 
i Ulrich. Mecz odbędzie się w dniach 
4,5i 6 maja br. ug wieć Ą 


_ Piłkarskie spotkanie międzypań: 
stwowe Polska — Szwecja ma się od- 
być w Poznaniu 24 czerwca. Dn. 26 
czerwca Sztokholm będzie grał w Ło- 
dzi z mi baana e tego miasta. 


Olimpijski trener szermierczy, wę- 
gier Szomblathely, przybył już z Bu- 


| dopesztu i rozpoczął pracę w krakow- 


skim ośrodku szermierczym. Nowo- 
pozyskany trener był wybitnym peda- 
gogiem na polu sęzrmierki w Budape- 
szcie, ON syi ( 
w , 
Węgry — Czechosłowacja. Piłkar- 
skie spotkanie międzypaństwowe o pu- 
har Europy rozegrane w Budapeszcie 
zakończyło się zwycięstwem węgrów 
w stosunku 3:0. W następnym dniu 


r 


GH i Praga pokonala Budapeszt w stosunk 
_ Biegi: 60 m: 1) Troicki 8,8 sek; | Dysk 1 kg: 1. Mrowec 34.55 m;'48. O 000 Śr 
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Wiadomości potoczne 


GRUDZIĄDZ. 


Stan pogody 


w dniu 25 bm. był następujący: W 
całej Polsce panowała pogoda sło: 
neczna. Nad wybrzeżem bałtyckiem, 
Pomorzu i wschodzie było pochmur- 
no, nawet gdzieś niegdzieś kropił dro- 
bny deszcz. Opadów było mało, jedy- 
nie na Polesiu i Wołyniu. Przymróz- 
ki były na Pomorzu i w Tatrach. 
Temperatura za dobę ubiegłą notowa- 
no 15—16, w głębiu Tatrach nie prze- 
kraęzała 5 stopni. 

Krajowe i zagraniczne stacje me- 
teorologiczne komunikowały przed- 
wczoraj, że atmosferyczna depresja 
Atlantyku, która trzymała się w kie- 
runku północnym Niemiec, posunęła 
ię ponad Bałtykiem na wschód do 
Rosji, a dziś jest pewnem, przynaj- 
mniej tak głosi północ, że nie nad- 
zwyczajnego się nie przewiduje, gdyż 
znajduje w fazie rozkładu. 

Przewidywany ogólny przebieg po- 
gody w czwartek: Naogół pogoda 
słoneczna przy małem zachmurzeniu 
nieba jedynie nad morzem i na 
wschodzie. skłonność do małego za- 
chmurzenia; ciepło, słabe wiatry 
wschodnie. 

Dla dzielnicy pomorskiej: mglisto, 
wschodnie wiatry, słonecznie, ciepło 
i sucho, 


Ofiary na samelot sanitarny. 


Apel komitetw do zakupu samolo- 
tu sanitarnego odniósł, co na uznanie 
zasługuje, sukees zupełny. Dotych- 
czas złożono następujące datki: Pe-Pe- 
Ge 2000 zł, Herzfeld i Viktorius 1000 
zł, Pom. Zakł. Ceramiezne 600 zł, 
Schulz (tartak i cegielnia) 600 zł, fir- 
ma W. Korzeniewski 500 zł, Młyn pod 
Orłem (Rosanowski) 500 zł, Górny 
Młyn (Zwoliński i Grunwald) 300 zł, 
browar - Sommera (właśc. Redmann) 
200 zł, firma Duday i Ventzki 100 zł, 
„Pomeranja* (Wolski) 100 zł, Witkow- 
ski 100 zł, Domke (fabryka powozów) 
100 zł — razem 6400 zł. Zbiórka: trwa 
w dalszym ciągu. 


Bal wiosenny w Grupie. 


Korpus podoficerów zawodowych 
komendy placu ćwiczebnego O.K. VIII 


Z teatru. 


„Azais“. 


Komedja w 3 aktach L. Vernenill‘a. 
‘Reżyserował Kazimierz Opaliński. 


Jest w życiu człowieka coś, co 

mimo różnych dogmatów i przypu- 
szczeń — pozostajć zawsze niezba- 
dane, nieuchwytne, tajemnicze. 
i Przeznaczenie! Tak nazywają 
to wierni czciciele zielonej chorąg- 
wi ich wielkiego proroka. Kismet! 
To jest owo zaklęte słowo, nie! nie 
'słowo! to jest owa ślepa, głęboka 
wiara, owo beznadziejne poddanie 
się wszystkiemu temu. co tylko ży- 
cie niesie i bezlitośnie rozdziela. 

Dziś żyję, bawię się, gram, hu- 
lam — a jutro! Jutro — nieszczę- 
ście weźmie mnie w swoje objęcia, 
a może nawet i śmierć. Może zgi- 
nie mi nagle i strasznie ktoś drogi. 


` ktoś bliski, ktoś, eo jest mi wszyst- 
" kiem — a może ja tylko zegnę gło- 
_wę, może. ja tylko dostanę bezpo- 
średnio obuchem w skroń. 


' Ale to nie. Wszak tak być mu- 
siało. Wszak tak chciało — Święte 
Przeznaczenie, 

I po co tu nad .czemś rozmyślać, 
po co trudzić swą ściśle ograniezo- 
ną głowę, po co rozpaczać lub cie- 
szyć się. Dziś to, jutro. tamto. 
Dziś wino, pieniądze. kobiety — a 
jutro bolesny skurez śmiertelnego 


uśmiechu, nędza, upadek. 


JA jedinak, w tym niepojętym 


U 


jedynie hasłem 


w Grupie, urządza w dniu 28. bm. o 
godz. 19-tej (7-mej) wieczorem w sa- 
lach kasyna oficerskiego bal wiosen- 
ny — jak również pożegnanie kursi- 
stów szkoły podoficerów zawodowych 
piechoty nr. 8. 

Wszyscy sympatycy zabawy, tak 
panie, jak panowie, mile widziani. Nie- 
chaj więc każdy pospieszy a nie po- 
żałuje swego przybycia. Komunika- 
cja kolejowa bardzo dogodna. Bliż- 
szych informacyj można zasięgnąć na 
dworcu w Grupie w dniu zabawy u 
specjalnego reprezentanta zarządu 
zabawy» 


Doroczny walny zjazd Syndykatu 
Dziennikarzy Pomorskich. 


W niedzieelę, dn. 6 maja o godz. 11 
w Dworze Artusa w Toruniu odbędzie 
się doroczny walny zjazd Syndykatu 
Dziennikarzy Pomorskich z porząd- 
kiem obrad następującym: 


> Wybór przewodniczącego, 
2. Sprawozdanie zarządu. 

3. Sprawa biletów kolejewych 
członków naszego Syndykatu. 

4. Sprawozdanie komisji rewizyjnej. 

5. Udzielenie absolutorjam ustępują- 
cemu zarządowi. 

6. Wybór nowego zarządu. 

7. Wolne głosy i wnioski. 


dla 


Ze względu na ważność spraw u- 
prasza się o przybycie w komplecie. 
Zarząd. 


Amerykańskie tempo. 


Najgorzej jest zwlekać, jeszcze go- 
rzej odkładać każdą rzecz na dzień na- 
stępny. Prawda znana, leez nie zawsze 
znajdująca posłuch u nas. Na zache- 
dzie, a zwłaszcza w Ameryce, dlate- 
go każdy pomysł czy postanowienia 
przynoszą tak nadzwyczajne wyniki, 
że od chwili pomysłu do realizacji — 
rie upływa duży czas namysłu. Wie- 
dzą tam dobrze, że co się dziś zrobi, lo 
jest moje, jutro jest jak weksel nie 
zapłacony — może być rozmaicie. 

"Ot naprzykład i teraz. 

Każdy dobrze wie i rozumie, że 
musi ozdobić swój dom w odznaki na- 
rodowe na uroczystość Trzeciego Ma- 


A A ANĄ ON 


ja, nie tylko musi, ale nawet chce 


dobrowlnie i nieprzymuszenie, 

A jednak czy to jest takie nagłe? 
Do Trzeciego Maja jeszcze daleko. Jak 
się kupi nalepkę pierwszego lub dru- 
giego, to zupełnie dosyć. Tymczasem 
nie. Przedewszystkiem powinien każ- 


„GONIEC NADWIŚLANSKI* piątek, dnia 27 kwietnia 1928 r.. 


dy pamiętać, że tu chodzi o przykład.. 


Jeśli wcześnie wywiesi nalepki, przy- 
czdobi swój dom chorągiewkami naro- 
dowemi, zmusi tem samem sąsiada, 
który może nie miał zamiaru, ochoty, 
albo nie pamiętał o kupieniu odznak 
narodowych. W ten sposób każdy sta- 
je się jasnym przykładem dla dru- 
gich, a  przedewszystkiem żywym 
przykładem jak należy wyrażać swój 
patrjotyzm godnie i przykładnie. 

Po drugie, każdy powinien pamię- 
tać, że okres Trzeciego Maja to dia 
'T.C.L. okres gorączkowej pracy i że 
w tym czasie biura naszej instytu- 
cji są przeciążone pracą. Późne za- 
mówienia mogą być nie wypełnione 
albo też zapas nalepek i innych od- 
znak może się wyczerpać. 

Dlatego sprawę  przyozdobienia 
mieszkań na Trzeciego Maja trzebą 
załatwiać jaknajszybciej, w amery- 
kańskiem tempie. Pamiętać przytem 
należy, że załatwiając sprawę szybko 
i na długo przed terminem, przysługu 
je się sprawie której jest dzień Trze- 
ciego Maja poświęcony, a również i 
sobie. 


Boisko przy szkole handlowej, 


Uczniowie i uczenice szkoły han- 
dlowej korzystają już w całej pełni z 
boiska przy szkole, które powstało na 
placu wydzierżawionym przez szkołę i 
przez magistrat łaskawie zniwelowa- 
nym, za co dyrekcja szkoły wyraża tą 
drogą podziękowanie magistratowi. 


100 zł nagrody za wykrycie sprawców 
kradzieży. 


Dnia 24 bm. pomiędzy godz. 14 a 
16 niewiadomy sprawca przedostał się 
przez okno. do kabiny kina „OQrzeł*, 
gdzie skradł objektyw do wyświetla- 
nia filmów, jedno szkiełko z objekty- 
wu do wyświetlania reklamy, oraz film 
reklamowy do ekranu „Noe miłości”, 
własność biura „Fstefilm* w Warsza- 
wie. Wartość skradzionych rzeczy wy- 
nosi około 500,— zł. . 

Za wykrycie sprawcy kradzieży dy- 
rekcja kina „Orzeł* wyznaczyła na- 
grodę 100.— złotych. 
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Poleca najtaniej 


MATERIAŁY PIŚMIENNE i SZKOLNE 


GRUDZIĄDZ, ulica 3 maja 24 
obok Apteki pod Orłem. 


Z życia naszych Towarzystw. 


(rt) Miesięczne zebranie Konf. Pań 
Miłosierdzia św. Wine, a Paulo przy 
kościele św. Krzyża (Chełm. Przedm.) 
odbędzie się w piątek, dnia 27 bm. o 
godzinie 6-tej wieczorem w szkole im. 
Królowej Jadwigi przy ul. Rzezalnia- 
nej. O liczne przybycie członkiń pro- 
si uprzejmie Zarząd. ` 


` (rt) Zebranie informacyjne Brae» 
twa Strzeleckiego odbędzie się w pią- 
tek dn. 27 bm. o godz. 8-mej wiecz. w 
Strzelnicy, na które się. wszystkich 
członków zaprasza, Zarząd zda spra- 
wozdanie z dotychczasowej działalno 
ści -i przedstawi prace na przyszłość» 
Omówi się również uroczystości 3 ma- 
ja, strzelanie królewskie i jublileusz. 
Zatem przybycie wszystkich członków 
konieczne, Zarząd. 


(rt) Roczne walne zebranie Polsk. 


Czerwonego Krzyża oddział w Gru-,, 


dziądzu odbędzie się dnia 10 maja br. 
o godz. 6-tej wieczorem na sali rady 
miejskiej ratusz I, z następującym 
porządkiem obrad: 1) Zagajenie, 2 
wybór prezydjum, 3) odczytanie pro- 
tokółu z ostatniego walnego zebrania. 
4) sprawozdanie sekretarza z całorocz- 
nej działalności, 5) sprawozdanie skar- 
|bnika, 6) sprawozdanie komisji rewi- 
'zyjnej, 7) udzielenie absolutorjum, 8) 
wybór nowego komitetu, 9) wolne gło- 
sy, 10) zakończenie. Wszystkich 
członków i sympatyków o liczne i 


O AA O_O CEC, 


kołowrocie są tacy ludzie, którzy 
tak błaho nie przyjmują tego, co 


im los daje. Poddanie się, rezyg- 
|nacja, zwątpienie! Nie! Rozum, 
przedewszystkiem rozum. Niepo- 


wodzenie — dobrze! Strąca mnie 
ono do rzędu najgorszych zbrod- 
niarzy ; szczęście, słoneczny, praw- 
dziwy uśmiech losu — też dobrze! 
Staję się półbogiem, istotą wszel- 
kich możliwości, wszelkich poczy- 
nań tak ogromnych, że świat w za- 
chwycie i zdumieniu musi schylić 
swój hardy kark. A potem? Da 
capo! $ 

* Pięknie! Ale nie na długo. Prze- 
cież trzeba pamiętać i o tem, że 
człowiek żyje nietylko dla siebie. 
Nie można iść przez niedole i po- 
wodzenia po drodze najmniejszego 
oporu. Tu. musi rozum trochę ina- 
czej zacząć pracować, Nie tak: co 
mi dają, to biorę! Trzeba się za- 
stanowić — dlaczego, po co. na czy- 
ja korzyść lub kr zywdę? . Ca ja 
sam mogę z tego mieć, i czem dru- 
gich mogę uszczęśliwić! 

Bo życie, ot takie sobie, z dnia 
na dzień, z fali na falę, bez zasta- 
nowienia, bez rozwagi, wypełnione 
„jakoś to będzie* 
— jest czemś boleśnie pustem, głu- 
piem i przykrem. | 

Każdy z nas jest sam sobie ko- 
walem własnego szczęścia i wła- 
snego nieszczęścia. 

Umieć żyć — to nie znaczy u- 
mieć użyć. To splot wielu wypad- 
ków, odpowiednio przystosowanych 


A —— LCL CL 


do własnego rozumu i sercą, 


ścia. Fak! Prawdziwego szczęścia! 


Jakżesz ładnie pokazał nam to| Tylko, że oszołomiony Feliks bie- 
Ludwik Verneuille w swej znako-|rze te złociste promienie i najspo- 


mitej komedji „Azais*, 

Świetny pisarz francuski rozto- 
czył nam hojnie przed oczyma owo 
„mare tenebrarum“, dziwne, tajem- 
nieze, które od wiek wieków kłębi 
się koło nas, zalewa i pochłania. 
Czasem, ktoś wybrany, zobaczy 
wśród bezkresnego widnokręgu ja- 
kieś światełko. Jeśli chce i umie 
— to złapie owo światełko i uczyni 
żeń słońce dla siebie i drugich, a 
jeśli nie, — to błądzi dalej, to pla- 
cze, narzeka i przeklina. 

Bohater Verneuilla żył przez 
trzydzieści pięć lat wśród samych 
nieszczęść. Już od kołyski towa- 
rzyszyło mu prześladowcze fatum. 
Był tu i tam, robił wszystko, pra- 
cował wszędzie, chwytał się wszyst- 
kich możliwych środków, mogących 
mu wreszcie zapewnić jaki taki 
spokój i i beztroski żywot, Wszystko 
napróżno. Wszystko stawało się 
dlań mirażem, cudna ale nierealną 
fata morganą. I nie wiara, nie na- 
dzieja w coś, co może wreszcie dolę 


‘mu odmieni, nie ufność we własną 


moc, — ale naiwność, dziecięca bez- 
radność, poniekąd nawet głupota, 
trzymały go jeszcze przy żyvin. 

Aż nagle! Piorun spada na 
drogę biednego Feliksa:  Borneret i 
wyprowadza go z I a i głazów 
— w ogród cudny, nigdy nawet nie 
wyśniony, pełen rozkoszy i oży w- 


czych promieni’ pam pe 
> 3 a ry 5a 


Sg 


kojniej chowa sobie w kieszeni, za- 
miast im się dobrze przypatrzeć i 
ocenić, 

W tem właśnie leży sedno Świet- 
nej komedji Ludwika Verneuill'a. 
Nie idź przez życie ślepo i głucho, 
ale patrz uważnie na wszystko, co 
się wkoło ciebie dzieje. 

„Azaisa* próbowano podobno 
przez dwa tygodnie, Zrobiło to wi- 
doczny znak. Sztuka voszła gładi:s 
i sprawnie, jak rzadko która, wy- 
wołując na widowni odpowiednia 
| reakcję. 

Postać barwną Niirtza, odtwo- 
rzoną wspaniaie przez p. Opaliń:-. 
skiego. trzeba uznać 
niebywała kreację 
nego artysty. 

Cóż więcej mogę napisać? Wy. 
starczy przecież to, gdy wspomtę, 
że grali pozatem pp. Mrowińska, 
Pobóg-Nowicka, p. Wrącki i Połań- 
ski — aby zrozumieć i uwierzyć, że 
premjera musiała być- dobrą, że 
wszyscy dawno już nié byli tak 
bardzo zadowoleni. 

Nie udało się tylko trochę panu 
Opalińskiemu 7 dekoracjami, ale. 
wiemy przecież, że to nie jego wina. 
Każdy bowiem ma swoja vis maior. 

, Jeśli „Azais“ pójdzie cztery do 
pięć tazy to powinniśmy się 


tego wykwint- 


wstydzić. Tak wyreżyserowana 
sztuka i tak odegrana — - musi prze- 
trwać tygodnie, — jk = ` 
POBYĆ 
y ++ i M; ys 
> zy PAWŁO 


jako nową, - 


] 
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ARA ow JAA GRAC MGR WS A a a E n E odbywa, Zbiórka druhów ja- 
ko i drużyny błękitnej w dniu 29 bm. 
o godz, 8-mej rano na dziedzińeu gim- 
nazjum klasycznego, Wzywam więc 
wszystkich członków do jaknajlicz- 
niejszego udziały, aby temsamem u- 
świetnić pochód i defiladę naszej bra- 
tniej organizacji. Cześć! (—) Każ- 
mierski, prezes. 

(rt) Drużyna Blękitna urządza w 
piątek.dn. 27 bm. o godz. 7-mej wiecze- 
rem w lokalu p. Arendta przy ul. Li- 
ipowej nadzwyczajne zebranie. Z pu- 
,wodu ważnych spraw, m. in. wyjazd 
|druży ny błękitnej w dniu 13 maja rb. 
na zawody lekkoatlótyezne do Byd- 
goszczy, przybycie wszystkich człon- 
ków konieczne. 
punktualne przybycie uprzejmie wu- 
prasza Zarząd. 

(rt) Zebranie miesięczne Narod. Or- 
ganizacji Kobiet odbędzie się w pią- 
tek dnia 27 bm. © godz. 7,30 w auli 
gimnazjum klasycznego z następują- 
cym porządkiem dziennym: 1) odczyt 
z przezroczami na temat: Nasza sziu- 
ka ludowa — wygłosi p. prof. Zachar-. 
kiewicz, 2) Odczytanie protokułu z o- 
statniego zebrania, 3) Sprawozdanie 
i komunikaty zarządu: a) o wystawie 
strojów, sztuki i wyrobów ludowych, 
b) o zbiórce na T.C.L. w dniu Trze- 
ciego Maja, 4) Wolne głosy. Ze wzęglę- 
du na ważność obrad zarząd prosi 
członkinie i sympatyczki o liczne i 
punktnalne przybycie. 

Na odczyt zapraszamy wszystkich 
interesujących się tym ciekawym 
przedmiotem, 


(rt) Zebranie miesięczne Stow. Lo- 
katorów odbędzie się dnia 27 kwietnia 
6 godz. 6,30 wieczorem w sali p. Der- 
dowskiego przy ul. Chełmińskiej, — 
Przybycie wszystkich członków jest 
konieczne i zarazem proszę o przynie- 
sienie ze sobą legitymacji ezłonkow- 
skich, Zarząd, 


(rt) Baczność Hallerczycy i druży- 
na błękitna! Placówka Hallerczyków 
m udział w niedzielę 29 bm. w po- 
chodzie i defiladzie Sokolstwa Pom. 
z okazji dorocznego uroczystego zjazdu 
rady dzielnicowej, który się w Gru- 


— 


Komunikaty sportowe 


Baczność druhny sokKolice. 


W niedzielę, dnia 29 bm.. odbę- 
dzie się w Grudziądzu Zjazd Rad 
Dzielnićowej, z okazji którego „i 
będzie się pochód wszystk. gniazd. 
połączony z innemi uroczystościa- 
mi. Celem bliższych informacyj 
wzywa się wszystkie druhny, tak 
ćwiczące „jak i niećwiezące, do sta- 
wienia się w czwartek, 26 bm., 0 
godz. 7.30, na sali ćwiczeń, w gmn. 
żeńskiem, przy ul. piw | 


Komunikaty T. G. a 


Baczność Sokoli! - 
W niedzielę, dnia 29 bm. odbywa się 
w Grudziądzu doroczny zjazd rady. 
dzielnicowej, tej najwyższej władzy 
naszej dzielnicy, na który przybywa- 
ją delegaci gniazd sokolich z eałej 
dzielnicy jak niemniej najwyższe wią 
dze sokole, 
-  Zarządzamy więc ogólną lorik 
wszystkich oddziałów i to ćwiczących 
i niećwiczących, młodzież żeńską j mę- 
ską, oddział konny i to gniazd Gru- 
dziądz I, TI, III, żeńskie, M. Tarpno, 
Michale, Mniszek i Linarczyk. Od- 
działy stawią się w pełnym komple- 
cie, na dziedzińcu gimnazjum klasy- 
cznego przy ul. Senkiewicza o godz. 8 
rano. Tamże zbiórka delegatów, któ- 
rzy.na zjazd przybędą. Strój sokoli u- 
roczystościowy, polowy 
mniej czapka sokola. 
Pochód ruszy z dziedzińca gimna- 
zjalnego ul. Sienkiewicza na Plac 28 
Stycznia, gdzie nastąpi złożenie wień- 
ca u płyty Nieznanego Żołnierza. Na- 
stępnie ruszy pochód ulicami Sien- 
kiewicza, Mickiewicza, rynkiem, do 
kościoła: farnego, gdzie odprawi ka- 
'pelan Sokolstwa Pomorskiego ks. pro+ 
boszez Turzyński z Gdyni, uroczyste 
nabożeństwo na intencję Sokolstwa 


GONIE 


lub conaj-| $ 
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Polskiego. Następnie pochód kroczyć 
będzie ulicami Pańską, Klasztorną, 
Trzeciego Maja, placem 23-go Stycz= 
nia, gdzie odbędzie się defilada. Po- 
chód rozwiąże się na boisku miej- 
skiem, gdzie w Bagateli odbędzie się 
zebrąnie Rady Dzielnicowej, 


Wzywam więc wszystkich sokołów 
i sokolice do czynnego udziału w po- 
chodzie a temsamem do zamanifesio- 
wania naszej tężyzny. 

Dzień ten niechaj się stanie rów- 
nież ogólną manifestacją narodową, 
dlatego prosimy uprzejmie Szan. Oby- 
watelstwo znane z życzliwości dla $o- 
kolstwa, ażeby domy swe przystroiło 
w sztandary o barwach narodowych. 
za co składamy sokole podziękowanie 
Czołem! Za zarząd okręgu III dziel- 
nicy pomorksiej: (—) Alojzy Kam- 
rowski prezes, (2) Alojzy Szubrych 
sekretarz, (—) Wine. Banaszak skar- 
bt; (—) Paweł Bączyński, naczel- 
n l 


Baczność lekkoatleci! 


Ćwiczenia lekkoatletyczne Sokoła 
Grudziądz I. odbywają się w każdy 
wtorek i piątek od godz. 5-tej — T-mej 
popol. oraz w niedziele od godz. 3-ciej 
— 6-tej popol. na boisku miejskiem. 
Panie przyjmuje się nowych człon- 
Ów» 


Sokoli Chełm. 


Z okazji zjazdu dzielnicowego w 
niedzielę 29 bm. urządza się zbiórkę 
o godz. 8-ej rano wszy stkich druhów 
ćwiczących w sali ćwiczeń, skąd wy- 
marsa do pochodu. Strój sokoli. O 
liczny udział młodszego jak i starsze- 
go oddziału prosi Zarząd. 


Przedmieścia! 


Komunikaty grudziądzkiego 
Tow. Wioślerskiego „„Wisła”. 


Nadzwyczajne walne zebranie Tow. 


Zarząd ' grudziądzkiego Towarzyst- 
wa Wioślarskiego „Wisła* podaje do 
wiadomości członków, że dnia 10 maja 
br. odbędzie się nadzwyczajne walne 
zebranie w górnych salach „Wielko- 
polanki* z następującym porządkiem 
obrad: 1) Zagajenie, 2) Wybór prezy- 
djum, 3) Zmiana statutu $$ 5 i 6, 4) U- 
tworzenie sekcji żeńskiej, 5) Komuni- 
katy’zarząadu, 6) Wolne wnioski. 

Za Zarząd: J. Kędzierski, sekretarz, 


Stan rozgrywek ligowych. 


1. Wisła — gier 5, stosunek bramek 
20:4, punktów 10. 

2.1 F.C. — gier 5, stosunek brå- 
mek 15:4, punktów 9. 

3. Polonia — gier 5, stosunek bra- 
mek 13:5, punktów. 9. 

4. Ruch — gier 7, stosunek bramek 
8:12, punktów 7. . 

5. Legja — gier 4, stosunek bramek 
15:5, punktów 6. 

6. Cracovia — gier 4, stosunek bra- 
mek 12:7, punktów 6, 

%; Warta — gier, stosunek bramek’ 
7:5, punktów 4. 

8. Warszawianka — gier 4, stosunek 
bramek 8:6, punktów 4. 

9. Pogoń — gier 4, stosunek bramek 
6:10, punktów 4. . 

10. Śląsk — gier 6, stosunek bramek 
1:14, punktów 3. 

11. Ł. K. 8. — gier 5, stosunek bra- 
mek 5:11, punktów 8. 
- 12. Turyści — gier 5, stosunek hra- 
mek 2:9, punktów 1. 

13. T. K. S$. — gier 3, YACHT: bra- 
mek 5:14, punktów 0. 

]4. Czarni — gier 4, stosunek bra- 
mek 4:16, punktów 0. 


15. Hasmonea — gier 2, stosunek | 


bramek 1:6, punktów 0. 

W niedzielę, dnia 29 bm., odbędą się 
następujące spotkania: Polonia — 
ląsk w Warszawie, Cracovia—War- 
szawianka :w Krakowie, Czarni — 
Ł. K. S. we Lwowie, Turyści — Po- 
goń w Łodzi. 1 F. c. Hasmonea w Ka- 
kwi w: K RA atidan w Torun 


ia popiera}. polskim 
K - groszem obcych. 
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Kolarstwo podtrzymuje młodość. 


Mimo iż widzi się w użyciu go- 
raz więcej automóbili i motocykli, 
kolarstwo, o którem sądzono, że zni- 
knie, rozwija się coraz bardziej. — 
Dowodem tego wzrost produkcji 
rowerów. Jest to objaw pociesza- 
jący, gdyż kolarstwo podtrzymuje 
zdrowie i czerstwość, 

Wielu sądziło, iż przy rozwoju au- 
tomobilizmu, zniknie wnet z ulic miast 
rower i przejdzie jako coś, czem posłu- 
giwano się w „starożytności“ do hi- 
storji komunikacji. Tymczasem nie 
podobnego; przeciwnie, kolarstwo 
wzrasta stale i prawdopodobnie wzra: 
stać będzic. Wprawdzie u nas w Pol 
sce kolarstwo zbyt nisko stoi w sto- 
sunkn do państw zachodnich, tem nie 
mniej. ma przed ' sobą zapewniony 
rozwój. W. Niemczech gdzie rozwój 
automobilizmu jest znacznie większy 


lice Berlina przejeżdża dziennie około 
20u000 rowerzystów. Są to nietylko 
ladzie młodzi, ale nieraz w dość po- 
ważnym wieku; jadący na rowerach do 
pracy. Rower stał się tam czemś nie- 
odzownem, koniecznem. Lecz nietyl- 
ko w miastach cieszy się kolarstwo 
powodzeniem, również na wsi używa- 
ny jest dziś rower częściej aniżeli ko- 
nie. Wyjazd do sąsiada, czy w pole, 
do kościoła. czy gdziekolwiek, odbywa 
się na rowerze tak, jak w południowej 
Ameryce wszelkie najkrótsze nawet 
podróże odbywają się konno. ` 

Lecz nietylko jako środek dogod- 
dnej komunikacji przedstąwia rower 
wartość, ale również posiada on praw- 
dziwą wartość życiową. gdyż kolar- 
stwo podtrzymuje młodość. Kto u- 
mie jeździć na rowerze i jest w szezę- 
śliwem posiadaniu roweru, też niechę- 
tnie już idzie pieszo. Rzecz pewna, że. 
w mieście jest z rowerem trochę tru- 
, dniej, niż na wsi, zwłaszcza, jeżeli ktoś 
mieszka na trzeciem lub czwartem 
piętrze; ale wszędzie tam, gdzie z ła 


twością można mieć rower pod tęką, 
niema praktyczniejszego środka ko- 
munikacyjnego, jak właśnie rower. 
Dlatego też jest on dla mieszkańców 
wsi i miasteczek prawdziwym skarbem, 

My dziś może nie doceniamy sua- 
czenia roweru, dlatego, iż poprostu nie 
pamiętamy, w jakiem położeniu byli- 
śmy przed kilkudziesięciu laty, gdy 
nieraz dłuższe wędrówki musieliśmy 
odbywać pieszo. Trzeba było iść gdzieś 
na wieś oddaloną o jakieś 10 klm., ile- 
śmy na to potrzebowali czasu, jak tru- 

nam się było wybrać. Dziś, kto 
ower pod ręką, wsiada i w kilku 
itach sprawa załatwiona. 

Wyobraźmy sobie, że żyjemy w ja- 
kiejś małej miejscowości, gdzie trapi 
nas jednostajność życia, Wyjechać 
koleją, nie wszędzie sa stacje. a zresztą 
ile to czasu zabiera, — a przecież o. 
parę kilometrów oddaleni są znajomi, 
z którymi można mile spędzić czas. 
Jakim takim dobrodziejstwem okazu- _ 
je się rower. Wsiadamy, jedziemy — 
cóż nas obchodzi czas; każdęj chwili 
mamy do użytku środek lokomocji ła- 
twy, na którym wrócić możemy. 

Kolarstwo ma wśród wszystkich 
sportów tę zaletę, że rozpoczyna się 
przed drzwiami domu į tam się koń- 
czy. Nie traci się więć czasu na to. by 
się dostać na miejsce przeznaczenia. a 
pozatem jest to sport, który nam u- 
łatwia poznanie okolicy, własnego 
kraju, w najtańszy sposób. 

Rzecz pewna, że nie należy przy ta- 
kich wędrówkach krajoznawczych zby- 
tnio się wysilać, 30—40 klm. dziennie, 
to włąściwa norma. Zbytnie wysila- 
nie się może zaszkodzić, a zwłaszcza 
spowodować osłabienie serca. Alko- 
holu nie należy wogóle używać, jest 
to bowiem bardzo szkodliwe, a kto go 
nadmiernie używa, ten świadomie po- 
zbawia się tego szczęścia, jakie wła- 
śnie w wieku starszym daje kolarstwo. 

F em. 


£ 


Aparat ułatwiający celność strzału. 


Kombinacje lampki elektrycznej i refleKtora. 


Za poradą attache wojskowegò przy 
amerykańskiej ambasadzie w Londynie, 
generał brygadier 1. W. F. Lamont, 
niedawno posżedł w pensię po trzydziesto- 
letniej służbie w armji brytyjskiej przybył 
do Stanów Zjednoczonych aby  przedsta- 
wić szefom armi tutejszy swój aparat uła- 
twiający. celność strzału. Aparat Lamonta 
wydaje światełko „flash -spotter i małym 
kosztem może być umieszczony ną ka- 
żdym karabinie. Generał Lamont bawił 
bardzo krótko w New Yórku i udał się do 
Washingtonu na konferencję z Charlesem 
J. Summerallem, szefem sztabu. 

Generał Lamont objaśnił, "że wynala- 
zek jego jest kombinacją lampki elektrycz- 


nej i reflektora, a aparat jego może być za- 
stosowany do każdego rewolweru i karabi- |< 
> skąd rzuca punkt świetlny na cel, do- | 


aniżeli w Polsce, dziś jeszcze przez u- 
| 


kładnie w to miejsce, gdzie -uderzyłaby 
kula, gdyby kurek pociągnięto.« > 

Próba ta nie wymaga amunicji, lecz 
światło pokazuje tak jasno, dokąd broń 
była wycelowana, jak pokażalaby dziurka 
og kuli: 

Sporządzono aparaty, które mogą być 
zastosowane do armat lotniczych, karabi- 
nów maszynowych, dział artyleryjskich i 
czołg zarówno jak do rewolwerów i kara- 
binów. Generał Lamont utrzymuje, że zwy- 
kłe koszary mogą być użyte jako miejsce 
ćwiczeń z tąkim samym skutkiem, jak ca- 
łe terytorjum manewrowe, a tylko oszczę= 
dza się wydatków na kwaterunek i wyży- 
wienie żołnierza w polu, oraz kosztów a- 
municji. Niektóre jednoskti armii brytyj- 
skiej zakupiły ten aparat z funduszów pry- 
watnych, mimo, że budżet państwowy w 


zeszłym roku był za szczupły, by można |. 


było całą armię zaopatrzyć. 
Generał Lamont wypracował swą myśl 
w ciągu lat, spędzonych na kształceniu re- 
krutów, a także sam wyrabiając swą wła- 
sną celność w strzelaniu. Urządzenie, ja- 
kie wykończył w ciągu ostatnich kilku 
miesięcy i fabrykuje obecnie w Anglji, mo- 
że być zużyte w udoskonaleniu młodzie- 
ży szkolnej i kadetów. ` 

„Teraz przyszliśmy do przekonania” — 
mówił generał Lamont, — „że, idealnem 
urządzeniem jest mała i wysoko wytreno- 
wana armja, wzmocniona dużą armią óby= 
watelska. Lecz grupa obywatelską musi 
być dobrze wyćwiczona w. strzelaniu z 
karabinu. Nie może ona czekać, aż będzie 
wojna, jeżeli ma być użyteczną w wojnie. 
repatiie koszt ich' wyćwiczenia jest 
zbyt PORA. wartość ich w razie zbroj- 


który | 


nego konfliktu jest zbyt. małą. Wydaje mi 
się, że mój plan rozwiąże to zagadnienie”. 
Generał Lamont wyraził zapatrywanie, 
że każdy kraj powinien wyrabiać swe wła- 
sne uzbrojenie i dlatego jest gotów sprze- 
dać zagraniczne prawa Stanom Zjednoczo=: 
nym, a sam dalej w swej fabryce wyra- 
biać aparaty dla armji brytyjskiej. Aparat 
kosztuje w Anglji od $15 do 35. Najlepsze 
rezultaty zebrano na odległość trzydzieści - 
yardów, a rezultaty są tak samo dobre w 
dzień, jak w przyćmionym pokoju, powie- 
dział wynalazca. Wykończy niebawem za= 
bawkę dla dzieci, podlegającą na tym sas 
mym systemie, ażeby i dzieci zaintereso= 
eiA się i wyrabiały sobie celność strze- 
ecką. 


Z całej Polski. 


Eksport sowiecki przez zieloną granicę. 
W Zdołbunowie schwytano prze- 


|mytnika, Kitaja Sachara; w chwili, 


gdy usiłował przemycić 16 kg. kawioru 
sowieckiego ze Zdołbunowa do. Rów- 
nego. Tego samego dnia skonfiskowa- 
no w Równem 5 kg. kawioru, który 
przemycili kolejarze ze Zdołbunowa, 
będący widocznie w, kontakcie z kole- 
jarzami sowieckimi. 


Seneaćyjno aresztowanie w Kutrie, 

Wojewódzki urząd śledczy zauwa- 
żył wzmożoną akcję komunistyczną 
na terenie powiatu kutnowskiego. ` 
Na miejsce wyjechał komisarz Wit- 
kowski. 
dzonem wespół z miejscowym: komen- 
dantem, ustalił, że komitet K. P. P} 
skąd rozchodziły się nici zbrodniczej ` 
roboty, mieści się w pewnym domu 
przy ul. Szosowej. 


"W. zakonspirowanym lokalu doko: 


nano rewizji, która dała nadspodzie- z 


wane wyniki. Znaleziono bogate ar- 
chiwum z tajnemi instrukcjami komi- 
tetn centralnego Soy. par: 
tji Polski. 
Aresztowano 14 osób. — Na ceezle 
bandy wywrotoweów stała dobrana pa; 

ra Malwina Wordowa i Icek Flint. 
o ich w areszcie, Ę i 


Po dochodzeniu, przeprowa- ` 


' A s 


« 


r 
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Okonin. 

Na zakończenie kursu robót ręcznych 

będzie się w niedzielę dn. 29 bm. 
w Okoninie wystawa robót o godzi- 
nie 12-tej w południe. O godz. 7-mej 
Wieczorem uroczysta wieczorniea po- 
łączona z odegraniem sztuki „Dla Cie- 
bie Polsko* ze śpiewami, deklamacja- 
mi i żywym obrazem. 

Okoliczne obywatelstwo, wszyst- 
kich sympatyków i sympatyczki pro- 
simy o zwiedzenie wystawy i przyby- 
cie na tę wieczornicę. 

Osobnych zaproszeń nie wysyła się. 
Zarząd Legji M. Boskiej Częstochow- 
skiej w Okoninie, 


Noweniiasto nad Drwęcą. 


Zebranie Tow. Kupców Samodzielnych 
w Nowemmieście 
odbyło się dnia 23 kwietnia br. z udzia- 
łem: członka zarządu głównego Związ- 
ku Towarzystw Kupieckich na Pomo- 
rzu p. Beona Fróhlicha, delegata cen- 
trali tegoż związku wicedyrektora p. 
Jerzego KRadojewskiego, przedstawi- 
cieli przemysłu, rzemiosła j cechów, li 
cznie zebranych członków Towarzy- 
stwa i zaproszonych gości. 

Zebranie zagaił prezes Towarzy- 
stwa p. Gęstwieki, poczem p. Rado- 
jewski wygłosił następujące referaty: 
1) o biurach informacyjnych przy iz- 
bach skarbowych, 2) nowe rozporządze- 
nie rady ministrów o wyprzedażach, 
8) nowe rozporządzenie Prezydenta 
Rzeczyposp. o godzinach handlu, 4) 
projekt reformy podatkowej. 

Po ożywionej dyskusji nad tymi re- 
feratami odnośnie biur informaeyj- 
nych, uchwalono następującą rezolu- 
cję: „Zrzeszone kupiectwo Nowegomia- 
sta stoi na stanowisku, że zarządze- 
nie ministerstwa skarbu o tworzeniu 
biur informacyjnych, oparte na prze- 
konaniu, że całe kupiectwo nie zaslu- 
guje na zaufanie, obraża godność ku- 
pca-obywatela i dlatego uchwala zwró- 
cić się do zarządu Związku Towa- 


rzystw Kupieckich na Pomorzu, aby 


— 


ii zamknięcia. 
godziny codziennie. 


Handlowej były 


I piętro lewo. 


— 


MIŁAD FOTOGRAFICZNY 


Antonina Dittmanówna 
Grudziądz, Wybickiego 43 
poleca zdjęcia przy Świetle dziennem. 
Specjalność: zdjęcia dzieci. 
Zakład znajduje sięna parterze 

czynny od 8 do 6. (4152 


Okazja spadkowa 


PELLICE NEEE EENEN TETEN 


za pół ceny, niżej wartości 

na zlecenie do sprzedania 

== z powodu wyjazdu == 
DamsKi pierścionek, brylan- 
towy. platyn., najładniejszy 
długi fason wiedeński ,„Mar- 
iza ”..i + E T E m0 4. 4220_Żłw 


Damski pierścionek z pra- 
wdziwa perłą i2 brylant. 90 zł. 


KHolczykKi z brylantami i prawdzi- 
wemi perłami, najmodniej- 
szy. długi fason. . « 280 zł. 


B. Papier, Grudziądz 


Mickiewicza 21 I. piętro. 


Wyuczam gruntownie 


KSIEGOWOŚCI 


pojedyńczej, podwójnej, włoskiej i amery- 
kańskiej z biłansowaniem, bilanse otwarcia 
i Kurs trwa 6 tygodni po 2 
Poczatek wykładów 
5 maja. Wykłada absolwent Wyższej Szkoły 
Dyrektor 
Zapisy ulica Lipowa 33, wejście od ulicy Kilińs tiego 


zainicjował akcję protestacyjną i 
współne wystąpienie wszystkich Zwią- 
zków, zrzeszonych w naczelnej radzie, 
w kierunku zniesienia tych biur.* Do 
rezolucji tej przyłączyli się całkowi- 
cie obeeni przedstawiciele przemysłu i 
rzemiosła. 

Następnie p. L. Fröhlich wygłosił 
przemówienie o organizacji Związku. 
Po wysłuchaniu przemówienia p. Fróh- 
licha, Towarzystwo Kupców Samo- 
dzielnych w Nowemmieście oceniając 
pracę centrali Związku, uchwaliło wy- 
asygnować na zasilenie funduszów 
związku zł 100—. - 

W wolnych głosach i wnioskach 
poruszono szereg bolączek lokalnych. 
W dyskusji brali udział pp. Chełkow- 
ski, Fróhlich, Gęstwieki, Jankowski, 
Nowaczyk, Radojewski, Serożyński i 
inni. 

Harmonijne obrady zakończono 0 
godz. 1l-tej wieczorem hasłem „Cześć 
Kupiectwu!* 


Gniew. 


Zebranie T-wa Kupców Samodz. 


warzystw Kupieckich na Pomorzu wi- 
eedyrektora Jerzego Radojewskiego. 

Po zagajeniu zebrania przez preze- 
sa Tow. p. Kleina, p. Radojewski wy- 
głosił referaty pt. „Biura informacyj- 
ne przy izbach skarbowych“ „szczegó- 
łowo wyjaśnił rozporządzenie Prezy- 
denta Rzeczypospolitej o godzinach w 
handlu oraz poruszył najaktualniej- 
sze bieżące sprawy, a w szczególno- 
ści sprawy podatkowe, poczem uchwa- 
lono zwrócić się do zarządu Zw. To- 
warzystw Kupieckich na Pomorzu 0 
wszczęcie akcji protestacyjnej prze- 
ciwko tworzeniu biur informacyjnych 
przy izbach skarbowych i 
wystąpienie wszystkich 
kupieckich, zrzeszonych w 
Radzie. 

W wolnych głosach j wnioskach po- 
ruszono też sprawę przeniesienia 
Gniewu do IV klasy miejscowości vod 


wspólne 
organizacji 
Naczelnej 


Prace szklarskie 
wszelkiego rodzaju 1 
wielkości wykonuje 

„Floryda 
zakład szklarski 
Grudziądz,Groblowa 
nr. 50. Zamówienia 
przyjmuje sięw skła- 
dzie pończoch. (4121 
Pierwszorzędna 
krawcowa szyje ta- 
nioigustownie. (331 
Ulica Ks, Budkiewi- 
cza 7., I. piętro pr 


Banku. 


Poszukujemy natychmiast 


zdolnej stenotypistki 
stenografującej biegle po. polsku, 
znającej także język niemiecki. 
Do zgłoszeń prosimy dołączyć ży- 
ciorys,odpisy śwradectw,fotografję 
oraz podać wymogi pensji. 
„NIWOGA* 
Dom Eksportu Sukna Sp. Akce. 
Gdańsk, Elisabethwali 8. (1202a 


Tanio! Okazyjnie! Tanio! 
Najnowsze SURNIE 


damskie. jedwsbne, rypsowe, wełniane. 
Suknia od 12—50 zł. 


modne od 4,6. 10, 15 zł. 
Z. LUBOMSKA, Grudziądz, Rynek 21 


Z powodu nawału 
pracy a zbliżających 
a Zielonych Świąt 
zaleca się już teraz 
zamawiać (4097 


grobowce 

i pomniki 
które na czas usta- 
wione być mają, Wszel- 


kie zamówienia zała- 
twiam  skruputatnie, 


Na żądania kosztorys 
i rysunek. 


J. Kostuchowski 


Grudziądz 
Tnszewska - Grobla 1. 


Po cenach zniżonych. 


j 
odbyło się dnia 20 kwietnia br. z js znanej śpiewaczki p. Zacharkie- 
działem delegata centrali Związku - oraz orkiestry 64 p.p. pod 


(415 
RAPFLUSZE damskie 


joan 


„GONTEC NADWIŚDANSKI!* piątek, dnia 27 kwietnia 1928 r. 


względem świadectw przemysłowych 
oraz oimćwiono lokalne bolączki ku- 
piectwa, 

Ożywiona dyskusja, w której brali 
udział pp. Klein, Jankiewicz, Jabłoń- 
ski, Piasecki, Radojewski, Tetzlaff i 
inni zakończyła obrady Towarzystwa. 


Na wczorajszeim posiedzeniu rady 
miasta Poznania zatwierdzono osta- 
teczny projekt budowy wielkiego sta- 
djonu z dwiema trybunami, mogące- 
mi pomieścić 20 000 ludzi. Boisko skła- 
dać się będzie z normalnego boiska 
piłki nożnej, bieżni długości 450 mtr., 


Poznań nie EET 


Str. 9 


i bieżni prostej długości 110 mtr., te 
renów do skoków, rzutów itd. Poza- 
tem przewidziana jest budowa 6 pla- 
ców tennisowych, budynku admini- 
stracyjnego, szatni, natrysków, gara 
ży itp. 


Budowa trybun projektowana jest 
w żelazobetonie. Koszt budowy sta- 
djonu, wraz z ubikacjami dodatkowe- 
mi, wynosić będzie 1324000 złotych. 

Może akeja Poznania wpłynie na 
tempo prac przy budowie miejskiego 
stadjonu stołecznego na Szczęśliwi 
cach. Czas już najwyższy, by się mia- 
sta trochę energiczniej wzięły do ro- 
boty... 


—g — 


EEG, o 
TEATR :-: KINO. 


Teatr Miejski. 
— Czwartek — rewja „Tylko za go- 
tówkę* z udziałem całego zespołu, ba- 


Grudziądz. 


dyr. kpt. Dulina. o godz. 


8-mej wieczorem. Abonament ważny >? 
bezprocentowy. 
— Piątek — „Krakowiacy i górale" 


Początek 


sztuka ludowa J. Kurpińskiego, wy- 
stawiona będzie ostatni raz, na tle 
pięknych dekoracji, w malówniczych 
kostjamach góralskich i krakowskich 
wystąpią przeszło 6) osób. W „Kra- 
kowiakach* udział przyjmuje orkie- 
stra 64 pp. pod dyr. Kpt. Dulina. Po- 
czątek godz. 8 wiecz. 

Sobota popoł. — „Dwór we Władko- 
wieach*, komedja w 3-ch aktach Z. 
Przybylskiego. „Dwór* specjalnie wy- 
stawiony będzie dla uczącej się mło- 
dzieży po cenach minimalnych od 40 
gr. do 1.20 zł/ Szatnia 20 gr. Począ- 
tek godz. 4 popoł. 

Niedziela — jak zwykle, dwa przed- 
stawienia, o godz. 4 popoł. i godz. 8 
wiecz. „Azais“. 


Dnia 25 kwietnia o godzinie 9 rano 


zostawiłem portfel 


z gotówką 700 zł. i papierami wartościo- 
wymi u p. Radziekiego. ul. Wybiekiego. 
na nazwisko Teofil Warszyński. Osobę, 
która portfel zabrała, upraszam o zwrot 
dokumentów do Adm. Gońca Nadwiśl. 
pod nr. 397. Gotówkę można zatrzymać. 


Najlepsze 


PIANINA 


pierwszej jakości 
oznaczone złotymi medalami 
znajdziecie Państwo tylko w 


fabryce fortepianów 


B. SOMMERFELD 


Filia Grudziądz 
Groblowa 4 Telefon 229 


| 
Fabryka i skład główny | 


Bydgoszcz, Sniadechich 56. Tel. 383, 


Najstarszy skład w miejscu 
z największym wyborem. 


Dla robotników 
i sportowców 


Obuwie ludowe, gimnastyczne 
i tennisowe marki Pe-Pe - Ge 
= oraz artykuły sportowe. = 


Magazyn Sport 


Sienkiewicza 8. Tel. 617. 


Kino „Apolio* 
demonstruje od dzisiaj 
światowym rozgłosie pt. 
Wu“ z Lon Chaney i 
w rolach tytułowych. Jako nadpro 
gram „Tajemnica małżeństwa”, dra- 
mat życiowy. kulturalny i sportowy 


Toruń. 


Kino „Pan“. 

Uroczysta premjera największej a 
trakcji sezonu pt: „Dama w grono ` 
stajach*. Do tego codziennie wystę: 
py słynnego i oryginalnego chóru ko- 
zakówdoń skichz kompletnym zespo: 
łem, poraz pierwszy w Polsce, 


szlagier 
„Mandaryn 
Renée Adorć€ 


Kino „Światowid“. 

Od dn. 24 kwietnia, uroczysta pre: 
mjera „Dama w gronostajach*. Dra- 
mat duszy kobiecej, która dla męża 
niema granie poświęcenia, 

„Kino „Corso“, 

Od dn. 25 bm. wielka sensacja pt. 
„Człowiek, który widział śmierć'. Ar- 
cysensacyjny dramat w 8 aktach. — 
Nadprogram: „Współczesny ` Rotin 
Hood“ w 3 aktach. 


Sprzedaż 
wybrakowar. koni wojsk. 


W środę, dn. 2 maja br, o godz. 
9-tej odbędzie się na placu ćwiczeń 
przy koszarach. gen. Hallera 16 p. a. p. 
licytacyjna „sprzedaż 49 koni wojsko- 
wych najwięcej dającemu, za natych- 
u.iasiową zapłatą. Pierwszeństwo za- ` 
kupu mają rolnicy. 


Przewodniczący komisji lieytacyjnej 
major Maciejewski 
Kwatermistrz 18 pułku ułanów. 


— 00 


Hotel „Król. Dwór“ 


AUAA E 
Telefon 76 i 323 

W piątek, dnia 27 Kwietnia 

od godz. 8-mej wieczorem 


Wieczorek familijny. 


Materace, kanapy 
fotele, leżanki 


w wielkim wyborze poleca: 


Fabr. materacy i mebliwyściełanych 


GRUDZIĄDZ, ul. Solna 3. Telefon 84. 


Meble 


najtańsze tylko 


w Zakładzie Stolarskim 
przy ulicy Spichrzowej nr. 22, 
Wejście z Gł. Rynku obok D. Volksbank, 
Przekonaj się, nie nie kosztuje 

a napewno kupisz- 
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„GONIEC NALWiISLANSKĄI* piątek, dnia 27 kwietnia 1928 r. Nr 98 
z, O zy e DO A. I MAANAM 
Obwieszczenie urzędowe władz Sprzedam Pomieszkaniej 
miejskich, 7 rasow. hawańskich|» pokojowe w centr. Poszuk, posady "M 
Według prawa prasowego odpo. |Kkrólików, 37 miesjmiasta Grudziadza 
wiada za dział niniejszy stare, para a zł. 20.|do wynajęe. Czynsz 


Buchalter 


nadsekretarz miejski 2 prawdziwe angor-|ża rok z góry. (420 
Dam. Raczkowski w Cirudziadzu |skie króliki (samce)]Zł. 1800. Gwiazdow- 
31/4 miesiąca stare,jski. Toruńska 26. 


> sżtuka: zł. 15. wil-liBagag T 

Ogloszenie. Szyc srno iwy 

o 2 miesiace stara zł 15] 17); do wynajęcia 

2 koguty (Plymouth-|72 od 5—8-mej. (417 

Na mocy art. 7, ustawy z dnia|Rox) sztuka zj, 12.|Rynek 17. LI pr. | 
23 kwietnia 1920 r. (Dz. Ust. R. P.|dwa 6 tygodniowejfiałżeństwo 

poz. 210) o ograniczeniu i spożyciu |5'9"Posk1 rasowe, 1 dzieckiem poszu- 

napojów alkoholowych w brzmieniu |y75* ep. Nowa-kuije 1—2 pokoji z 


bilansista z ukończ. +4 
szkola handlową i E EN pa 
Hueoletn. praktyka, mmiicm= ha: ja 

z ładnym charakter. aga $,9* ASIA 


podatkowych pos zuk 
samodzielnej posady 


za skromnem wyna- 2 t- A 
grodzeniem. Žgł. do S psZE zważać, N z 


p:'sma. dokładnie o+ KĘ A 
bezn:ny w sprawach ; 


7 . Grudzi i z gyajļądm. Gońca Nadw. > ; > 
rozporządzenia Ministra Zdrowia Wied p Piere riie d eE pod nr. 396. žab jab Ja MUSISZ 
Publicznego z dnia 10 kwietnia |r do Adm. Gońca Nad Osoba s 4 
1924 r. (Dz. Ust. 35 poz. 299) za-|Leżanka wiśl. pod nr, 875 |7 S09a — rozdrobi ‘hg Webera Karlsbadzkiej zaprawy 
a an. GOA an; i zmięsz >wę ze świężo palong mielo: 


inteligentna, znają- 


la + ruistą. Nat fuj 5 
ca wszelką prace do- kawą 2ia: uisłą. Nałenczas przygołuj napó 


: jak zwykle. 
mową i dobre goto- śe = j 
wanie, poszukuje za- teraz skosztuj (ko !-- 


kazuje się niniejszem w okresie od- {20W a tanionasprze- 
bywania się ogólnego poboru woj- get Siere t NEA Wolne posady ; 
rec t. ie od 1 do 8 maja Gospodarstwo P = Tak 

r. sprzedawania i podawania |około 60 mórg pszen-|”oszukuję war 4 %4 NŚ 0 2 

p. ia : KACA jęcia, najchętniej u Widzisz jak ten twardy smak naszej ka 
napojów alkoholowych. Zradziądzkieł Pro. podr: Ng 05 pod rpp E as Oleri ioir zginął i zamiast nikły, hh 7 td 
, Zakaz powyższy obowiązuje od |wat tesztówka, 3ma- EREN Aj z; os do Adm. Gońca Nad: wyglad nabrat złofawo-brunatny,oFc. +9 
godz. 22-tej w dniu poprzedzającym |Sywne nowe budyn-|pojskim i niemięck,|*351 pod nr 36r, sile, ciepłym i złotowo-brunalnym kolorze, 
urzędowej Komisji Poborowej do |51, dom mieszkalny) Wy, Nowakowski BA PAŁ | 


godziny 16-ej każdego dnia, w któ- o 7 pokojach, inwen-|Grydziądz. ulica si) 4 Różne j 


h tarz żywy 1 martwyjemńiska! s 
rym Komisja Poborowa- odbywa |pierwszorzędny, bez dA Ar „OT 
Electrolux 


Nie zapomnij nigdy o 
Karlsbadz kiej zaprawie 
która kosztuje i080: 
możesz wszędzie takowa 


, ! Tel, 45 
swe czynności. długu, przy szosie,|-_-—— 


anie A> -|do miasta 12 klm.|Służąca 
Przekroczenia tegoż zakazu ule- |go m asia =3 kl ą 


gną karze:po myśli art, 8. wyżej na- |Szkoła, mleczarnia( 4 Wa z wioski doj okurzacze. Prosi: nabyć, 
prowadzonej ustawy. (115a |w miejscu; Mam za- nto toya l bro my , żądać. beźpłat: 
- ki miar zamienić z 00O- R isl- i nych pokazów. 
PE tai we „dary ar wes go- aimam a Grudziadz, Plac 233|- i 
w_z.: Krobski. spodarstwo. Waru-ljczeń '__ |Styeznia 12 prt. olecam 
Koniec dziala ozioszeń urzędowych poke pudyaki maso Koza soki oaase po-], MER , [Samodzielne z» (Siążki na dzień 3 Maja 
z |Oferty do Admin.|ski tokarz Jabłono. ih UMEN ( gyms na majatk:.jl. Trzeci Maj, obrazek historycz- 
Ogłos 1 Gońca Nadwiśl. pod]wa” (Pomorze). (401 ucharki, służącej ny w dwóch odsłonach. Bibljo- 
zenie. ur. 402. tdi. ziba aw Hf jeń, w osad h Ah pd teczka Teatralna" dla dzieci i 
Kasa Chorych miasta Grudzią- |Sprzedam Tapicer Gikłych na skutęk powiat. Zarobkowej Młodzieży, Cena 24 0.70 
dza poszukuje od zaraz i dekorator|” 7 3 mro pośrednictwa] 7 przesyłką poleconą zi 135 


lub wydzierżaw. do- 


inkasenta (żonatego)  zeączysperuiące 


ed ej sa wory lb 
z poborami według grupy XV—|'eYCYJNo - przewo” 
XIV. pragmatyki urzędników pań- 2% jg skladające sig 


samodzielny natych-|anonsów rotm. Kaź.|prący Teresa Mar 
met potrzeb, Leon|Albrechta i jegożony |szałkowska,Rynek] 
ekowski. mistrzjAjeksandry, wyjaś- Zgubiono 


siodl.-tapicer., Choj-|,; p 
nice, Plac Jasieli, 810180 Że Z rodzina| iay, jedwabny sza) 


2.Zanim się ziści Cud 8-go Maja, 
obrazek sceniczny w 1 akcie z 
prologiem. Henryk Zbierzchow- 
ski. Bibljoteka Teatrów Amator- 


z inwentarza Ży Wego |—smmeeem eie tą absolutnie nie|y drodze z emen] SKich. Cena zł 0,80 
stwowych. a matyw ago, z ybr Dziewczyna  |mam nic wspólnego.|tarza przez park| Z przesyłka poleconą zł 1,45 
Od reflektantów wymaga się: |qdowań stajennych. 


eskania ib na cały dzień do 
pęki gi ba Bal dzieci i lżejszych wynagrodzen, (414 
awniej irma bBal-|nrąc domowych po- Jnrkowa Kwiutawa? 
ków obecnie  Lmdw.|sznkiwana. U]. Chel- mo cda 
Chabowska w Gru |mińska 28 I p. lewo. Mmm TUCER 


dziądzu przy uliey W. Czarnecka 


Marja Albrechtowa miejski, Oddać zn|3, Trzeci Maj. obrazek sceniczny 
1) dokładnie własnoręcznie pisany 


życiorys wraz z odpisami świa- 
dectw, 
2) świadectwo obywatelstwa pol- 


dla dzieci i młodzieży wiejskiej 
w dwóch odsłonach, z dodaniem 
poezji okolicznościowych do de- 
klamacji na obchody. Marta 


żona majoraŚzt.Gen. 


Radzyńskiej 9, tele- la > _ 

skiego fon 550. Cona według Czeladnik . |Pracownia karbow. do polow. (Mau- poz Cors 4 16 
SKIOGO, h uzody: >" 407|1usarski poszukuje| sowanie, czyszcze: 0: Powy Z przesyłką polecone, z 
3) świadectwo moralności, Rosadi- Zaloss. -da nie chemiczne, pra-| $” kalí,ĝ9mm.mal]4 Trzeci Maj. przemówienia, de- 


sow, sztywnej bie-|Uży wany bez najm 
lizny. Grudziądz, plamy, korzystyni 


na sprzedąź. 
ul. Szewska 44 (308! |Groblowa 22/24, II 1. 
ZYKA SEA 


4) złożenie kaucji w wysokości 
1000,— zł. (4151 


Zarząd Kasy Chorych 
miasta Grudziądza: 


pod nr. 416. klamacje, pieśni i inscenizacja. 


ammo BLEE 
Pomocnika 


Pokój krawieck. na małe 
i kuchnię oddamlsztuki, poszukuje od 


5. Święto Narodowe Polski Odro- 
dzonej — Rocznica Konstytucji 


(—) Statkiewicz (—) Krzywiński |o arme griped ngpa Pe Parsha i 10 dni taniego mydła Uw 078 al 3-go Maja, Zawiera: sposoby ur 
Przewodniczący. Dyrektor p. o. |mont i dzierżawę zajmistrz _ krawiecki,jtakże wszelkie inne rządzania obchodów ! wieczornie. 


rok z góry, Oferty|Rybacka 2, towary kolonjalne pol . l 
do Admin. Gońca -|cenach umiarkowa- poleca się 


Meble Służąca nych poleca Fr. Ko. |szykowną pracown' 


Sprzedaże na dwa pokoje oraz Nadw. pod nr. 289) Nóże s Robi h i 6 Święto Narodowe =. Rocznica 

sprzęty kuchenne, R tycz ore strzewski.Grudziądz| suk en damskich | Konstytucji 3-go Maja. Zawie- 

2 Ory Ay» Pomieszkaniejwiadectwami od za-|Kalinkowa 17. z4:- przemowy: 10: obchodu. Do 
„OKAZJOPOL* 


. z kiwana nanara a a 
wodu wyjazdu (353|8 pokojowe, słonecz, Chel Koka 40 (4121 Z bi D anut 
i 29 |Koszarowa 8 p. pr.|z kuchnią na I, p|% miska 1. Uljtagunioną | 
Rzezalniana 22 a8 p. pr ksiażccakęwojskówą u], Długa 8, L ptr. 


m Pr PY wai na nazwisko Fran-|01 najelegantszych 


i białą sosnowa, ku 


budka, nabożeństwo, pochód. po» 
* gadanki, igrzyska ludowe, wie- 


Grudziadz. Wiślanać|-zy€h. Ceny bardzoj7 Trzeciego Maja, sztuka history- 


chnie, meble poje sprzed. A. Straszk'e-|pod„Szerfi”doGońe»|i? 7: Nowakowska, unieważniam. (358 przystępne. (41 k 

p F les M X p P . tach, J. Maj- 
dyńcze, maszyny, dolwicz. Mickiewicza 4,| Nadwiśl (BGBJEOSZATOWA 6 (40 mma OWE zł 1.60 
szewckie, damskie, a Czeladników |Pies Buchalter Z przesyłką poleconą z 2.85 


rowery. gramofony|z urządzeniem i Pokój p 
zegary, zegarki. ubra-|mieszkaniem, w do-|umebl. z całodzien. 
nia. obrazy, Kino wę-|brym pankaieqg za-|utrzym. dla inteli-lgq zaraz do szycia |8 dni za zwrotem|poszuk. wieczorowe: 
drowne z filmamijraz odstąpię. Wia- gentnego pana odlF, Krajewski, mistrzjkosztów. Po term'nie|go zajęcia. Łask. zgł. 
oraz wszęlkie uży-|lomość Sobieskiego |1. 5. do oddania. (40 |krawiec. Grudziądz.jzatrzymnję zu swego|do Adm. Gońca Nad 
wane  przedmioty.|nr. 14. II. pt.  (820|Trynkowa 16, II p]3 Maja 30. (418]Lipowa 8 111 p. lewo,|jwiś. pod nr. 498. 


krawieckich i kilke|bernardyn, przybłą-|bilansista z dosko 


panienek poszukuj:|kał sę. Odebrać dojnałem nie'nieckien Do nabycia 


ulica Wybickiego nr, 9. 


Dzi ś ! Uroczysta ed oz e a oczekiwanego D ziś l 


POLA NEGRI Drut kolczasty 


Akcja toczy się w środowisku francuskiej wioski, gdzie stacjonuje obóz jnternowanych jeńców ńiemieckich. 
= Film, O Którym mówi i zachwyca się cały świat! 


| w kapitalnej farsie pt. Chłopiec do wszystkiego 
Tysiące nieoczekiw. sytuacji rozśmieszających «o łez. 
Początek seansów o godz. 6-ej i 8,15 Razem 20 aktów. Razem 20 aktów. 


wieczor, a w niedzielę o godz. 4 W niedzielę o godz. 2 po poł. przedstawienie dla młodzieży „LUCJANO ALBERTINI“, 


o nn m yn w m wh i ik 

Goniec Nadwiślański wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt i kosztuje przy odbiorze w administracji 2,50 zł. miesięcznie, 7,50 zł. kwartalnie; przez pocztę 
lub u listonosza miesięcznie 2,86 zł., kwartalnie 8,58 zł, w opasce w Polsce 4,00 zł, miesięcznie, 9,48 zł. kwart.; zagranicą równowartość 4,75 zl. mies.. 14,25 zł. kwartalnie. 
Ogłoszenia kosztują 12 groszy od wiersza milimetrowego jednołamowego na stronie ogłoszeniowej, wśród tekstu 50 groszy, przed tekstem 1,00 zł. Drobne ogłoszenia stos 
wo tytułowe 15 groszy, każde dalsze 10 groszy. Dla poszukujących pracy 50% zniżki, Przy częstszem powtarzaniu ogłoszenia odpowiedni rabat. — Dla członków Spółdzielni 
osobny rabat. — Przy konkursach i dochodzeniach „mie b WENS AA apadajis i pak w OPAR a nórk cymi. do ec „Bada a aate = Wa 

i ini o bezpłatnego powtórzenia anonsu, . jeżeli temsamem treść ogłoszenia nie jest zasudniczo zmienioną, == Redaktor: je agierski. akto 
obowiązują: Administrację d p go p z i WE A magii 29 ag 


odpow. L. Doliński w Grudziądzu. Redaktor przyjm. od g. H1—1. Rękopisów nie zastrz. redakcja nie zwraca. Nakł. własnym. Druk.: Zakł 
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Zygmunt Odrowąż. Cena zł 1.20 
Z przesyłką poleconą „zł 1,85 


przemowy i wierszyki. Cena zł 1.70 
Z przesyłka poleconą zł 2,45 


czorniee i jej urządzenie. Cena zł 1-— 
ciszek  Jetkowski,|d9 < najskromniej| Z przesyłką poleconą zł 1.75 


Księgarni Wiktora Kulerskiego 
i EKspozyt. Księgarni w Grudziądzu 


t 


